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Żywcem spaleni robotnicy.
Wyn?k wyhorów w Gdańsku. -  ObniźerHe onłat 
paszportowych. -  Zamach samobójczy na Wy* 

sokim Zamku.
Kongres działaczy akade­

mickich w Warszawie.
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War-atawa. 13. listopada. (Pa t) Dziś w auli 
Uniwersytetu warszawskiego rgzjrf>czeły sit; 
obrady kongresu działaczy akademickich. W  
p icw szym  rzędzie zasiedli przedstawiciele 
nielicznych jeszcze żyjących b. studentów by- 
|| j Szkoły Głównej, weterani powstania z r. 
1863 obok prof. Stanisław W "doiechowski, b. 
'rezydent R zp litej i rek for o wio uniwersyte­

tu ks. Szlagowski i Szkoły Głównej gospodnr 
stwa v. iejskiego W ł. Grabski, profesorowie 
wszystkich wyższych uczelni warszawskich i 
szereg innych wybitnych osób.
! W  dalszych rzędaah zasiedli licznie przy­

był: na kongres działacze akademiccy z róż­
nych okresów i ze wszystkich środowisk aka­
demickich, położonych zer u w no w granicach 
i? z e ex y p os i > oJ i ł e j . “jak i środowisk zagranicz­
n ym  skupiającym  większe grona polskiej 
młoiizieży-akadeuiickiej.

Q godz. JO rano’ przybył p. Prezydent 
Bzp litej. którego powitał u wejścia" prezes 
koni. organizacyjnego prof. Ponikowski. Na 
•stąpnie rektor uuiw. warszawskiego ks. Szla­
gowski w imieniu komitetu rektorów w yż­
szych uczelni warszawskich powitał kongres,: 
poczem d. Pri zydent R zp lite j opuścił sale. 
obrad.

Po wyborze prezydjutu wygłoszono sze­
reg- referatów.

_ P o  referatach nastąpiła dyskusja, w któ­
re j fftos m iędzy innymi zabierał prof. St. 
W ojciechowski, Czerinański. Dąbrowski i in • 
ni. W  K-y.olacj.ich zebrani składają hołd P re ­
zydentowi Rzeczypospolitej i stwierdzają, że 
akcja pomocy winna oganiać cały kraj i być 
znacznie wydatniejszą od obecnej, śtwierdza- 
ią  konieczność żywszej współpracy z miodzie 
ią na terenie instytucji pomocy młodzieży a- 
kadeiniekiej oraz konieczność wydawania 
aktualnego pisma. Pozatem zebrani stwier- 
izają. że organizowanie kół przyjaciół akade­

mika ,,est potrzebą chwili.

Katalonja dąży do wolności.

W południowo-wschodnich prowincjach 
Hiszpi |i, szczególniej w  Katalouji wrze zno­
wu. W  Barcelonie, jednem z nielicznych prze­
mysłowych miast Hiszpanji, liczącem półtora 
miljona mieszkańców, znanem oddawna z re­
wolucyjnych działań, rozpoczyna się znów 
śifiia akcja polityczna, zmierzająca do wyswo­
bodzenia Katalonji Przewodcą ruchu jest zda­
je się znów pułk. Macia, przebyvrający od 
pewnege czasu na granicy hiszpańsko-franc. 
i kierujący stamtąd akcją.

Katalonja, dziki kraj górski, dochodzący-

w Pyrenejach do 340o m. wysokości, obejma 
je czterj prowincje hiszpańskie, które w  sta­
rożytności zamieszkiwali Alani i Gotowie, po­
tem Maurowie. Od r. 1489 należy Katalonja 
do Hiszpanów, ale starała się niejednokrotnie 
wyzwolić się z pod panowania hiszpańskiego. 
Jak dalece sympatyzować będzie z Kataloń* 
ezykanr opozycja przeciw Priino de Riwerze, 
okaże się w najbliższym czasie.

Rycina nasza przedstawia widok miasta 
Barcelony nad Morzem Sródziemnem.

P O R O Z U M IE N IE  W  S IR A W IE  p n j*  
S K U  H R O F O T M K Ó W  »E ZO N Ó Y ,T Y  C II 

W  N IE M C ZE C H .
Berlin , 13 listopada. (Pa t.). „W o lt  am 

L  Mont ag donosi, że w rokowaniach polsko - 
1  n iem ieckich  doszło do porozum ienia w sp ra

R obotn icy sezonowi z Po lsk i m ają  o- 
trzym ae wszystkie prawa i obowiązki ro- 
>otników l ż ą c y c h  obyw atelam i n iem iec ­

kim i.

.JEŹDŹCY PO LSC Y W  AM ERYCE.
j Nawy Jork. 12. listoprda. (Pa t) W śród
i nieopisanego entuzjazmu dziesiątek tysięcy 
i pułd ezB'ści polska ekina w ygrała  wczoraj

W ie lk i Puhar International M ilita r Trophy 
przy półtora punktów kurny ch.

Am erykanie zdobyli drugą nagrodą przjr 
3 i poł punktów karnych, trzecią Kanada 7 
punktów kart ych, czwarta Francja 14 punk- 
t4w._ Zwycięstwo polskie wywołało potężną 
wrażenie na ozmiłowaeem w sporcie tułej- 
szem społeczeństwie.
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Nie tak dohrze, jak ste zdaje■ ■ ■

Gdy po wojnie Niemcy poczęły gorączko­
wo zaciągać pożyczki na wszystkie s( rony, 
rozlegały sic wołania na temat ieli rządnośei 
i  pracowitości. N ikt im tego odmówić nie 
może, ale zaciekłość, mściwość i złośliwa poli­
tyka odwetowa przyczyniła, sic do wypacze­
nia tych przymiotów. Słusznie mówiono, że 
łatwe pożyczki, otrzymywane przez N iem cy, 
są wielidem dowodem zaufania do ich zdolno­
ści administracyjnych. i

Przyszedł jednak czas, kiedy dobra wiara 
została mocno zachwianą. Ostrożne często 
nad miarą Dumy bankowe w Nowym  .Jorku 
i Tiondynie tym razem niedoceniały wewnątrz 
nej polityki Niemiec i tych wojowniczych 
nastrojów, jakie ona wywoływała aż do za­
pomnienia elementarnej zasady, obowiązu - 
jącej tak jednostki, jak i państwo: pamiętaj 
przychodzie żyć z rozchodem w zgudzio._ Za­
ciągano wiąc pożyczki łatwo i często, aż się 
tego zebrało cztery m il jardy w złocie.

:) Stosunki wszakże wewnątrzne w Niem­
czech komplikowały się i wymagał? bardzo 
dużych wydalków. które, jakkolwiek ukryte 
w budżecie pod fa lszj wemi pozycjami, nie 
im nip! nrzp+o w ym agał' "o+ówki. fK&ff,rc.v.
pokojowo usposobione w Genewie, u siebie W 
domu zbroiły sią budowano liczne twierdze 
na granicy polskiej, które trzeba było potem 
burzyć; robiono potajemne wydatki na woj 
sko. które, chociaż Traktatem Wersalskim 
ograniczone do stu tysiącu,, w ym iga ło  pokry­
cia, w takiej samej wysokości, jak arm ia nie­
miecka przed wybuchem wejny. Wszystko to 
wymagało dużej gotówki, w- która za o u ry ­
wano sie. gdzie można tylko było. M dodatku 
budżet handlowy także n iedopisyw ał: rachu­
by' na Rosją były żawo.ęfcne, z Poiską traktat 
handlowy nie mógł dojść do końca.

Groźna postawa ophiji publicznej, która ' 
w całej prasie niemieckiej znalazła swój w y­

raz, jako hałaśliwe, zachowanie sią różnych 
Weetarpów, przyczyniła sią do tego, że kapi­
tał, tchórzliwy i ostrożny z natury, począł 
sie ukrywać przed Niemcami. Próba zacią­
gn ięcia-30 m ilj. dolarów przez Prusy już sią 
spotkała z trudnościami, które pokonać sią 
nie dadzą bez dużych ustępstw.

Przewidywania co do smutnego zakoń­
czona tej rozrzmnej gospodarki finansowej 
Niemiec zakończyły sią wybuchem tiomby, 
która padła niedawno z ręki ajenta odszko­
dowawczego Parkera Gilberta. Wiadomo, że 
po długich targach, Niemcy zgodziły sią na- 
leszcie na akceptowan e tak zwanego planu 
Davesa. macj którego rząd niemiecki zobo­
wiązał się spłacać ratami, tytułem odszkodo­
wania, pewną kwotą pieniężną państwom 
zwycięskim Dla kontrolowania zarówno re­
gularności wypłat, jakoteż stann finansowe 
go państwa czyli gwarancji wypłat, urząd 
ajenta odszkodowawczego objął Parker G il­
bert, który poczuwał się do uczciwego wypeł 
niania swoich obowiązków

Dotychczas szło wszystko gładko: Niem­
cy zaciagałi ty le  pożyczek, ile tylko chcieli 
i wydaw ali nie bardzo snać Leząc sią z opi- 
nja i władzą, jaka posiadł Parker Gilbert, 
który jednakże, jak się pokazało, pilnie czu­
wał nad finansami i budżetem Niemiec. N ie­
dawno złożył na ręce ministra finansów 
Kochlera memorjał, który nietylko w Eiuro 
pie, wśród państwT bezpośrednio zaintereso­
wanych, ale w całym świecąc finansowym 
narobd dużo hałasu.

Część prasy niemieckiej naiwnie mara 
się wmówił' w opn ję  mibliczr.ą, że bezpośred­
nim powodem meniorjału b i ł  jedynie wnio­
sek i zadu o podwyższenie płac urzędniczych.

Przyczyna tkwiła jednak głąbiej.
Zapoznajmy sie pokrótce z tym memorja- 

łem, a rzecz cala wyjaśni się. M em orjał

stwierdza, że rząd niemiecki tworzy nowe jw-i 
*yeje  budżetu, które nie mogą mieć w naj-. 
bliższej i zyszłośei należytego pokiycia. 
W prawdzie budżet ostatni Rzeszy wykazuje 
240 m ilj. marek zł nadwyżki, z czego 155 Ą  
m ilj. m. z ma pójść na zwiększenie pensji 
urzędniczych, tak, że rzeczywista nadwyżka 
wynosdaby 85 m ilj. m zł. A le  iząd ma je ­
szcze w anadrzu projekt prawa o zwiększe­
niu nauki re lig ji w szkołach, który pocią­
gnie ;a  sobą wydatek 5U0—600 m ilj. m. z.

Błusznie też autor memor*a*u powiada, 
że finanse Rzeszy na dłuższy przeciąg cza­
su nie będą m ogły wytrzymać takiego obcią­
żenia. Finanse państwa i z innej strony — 
mówi ostrt żnie — 6ą ak podkopane, że trze 
ba są  będzie neiec do podwyższenia podato 
ków, co przede wszy stkiem może zachwiać re­
gularne spłaty długów według planu Da- 
vesa. Istotnie, ekaro już teraźniejszy bu­
dżet ledwie sią pokrywa, to następny, p rzy „ 
zwiększonych wydatkach i projektach wy- 
datków nie może wiąc budzić pewnych uza-

l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l l i l l l
Ś w je jŁ  młodzieńcza cera.
D o  pielęgnowania cery K re m  
Nivea fe s t najznakomitszym środ­
kiem, zawiera b o w ie m  w sobie, 
jako składnik, Euceryt, zwalcza­
jący skutecznie suchość i chropo­
watość skóry. K to dice zachować 
świeżą, młodzieńczą cerę i  deli­
katną skorą, winien regularnie 
używać

Kremu Nivea.

W. R A O R T

W yobraźm y sobe. że pewnego dnia roz­
kazała K. u. K. Siaathalterei in Lrm brrg, 
świecić uroczyście dzień powstania Marehji 
Wschodniej, hedąeei zawiązkiem der Oester- 
5'trichisclłen-ungarisenen Monarchie, podnie­
sionej do stanowiska wielkiego mocarstwa, 
dzięki rozbojom raubritteto” i malżeńs‘wu 
Małgorzaty Maultaseh z jakimś bastardcin 
liabsbursko-iotaryńskim.

Stolica Barenlandn drgnpłaby w najta j­
niejszych librach swojej jeźni wiernoped- 
dańczci. zadrżałaby dreszczem niesfalszowu- 
nycli wzruszeń szczerego patriotyzmu i za­
reagowałaby krzykliwa manifestacją lom l- 
nośc i hołdu „u stóp tronu, przy którym 
staliśmy i zawsze wiernie stać będziemy-1.

Czy ti objawy wiernopoddańczjśei. noł- 
,lu i lojalności wobec starego Frrnza i jego 
kamaryli szmoków wiedeńskich, byłyby 
szczere i prawdziwe, o tein dałob; się wiele 
powiedzieć N ie ulega żadnej wątpliwości, że 
uświadomiona, cześć społeczeństwa manife­
stowałaby w obawie przed represaljurni żan­
darmów: cześć, w myśl zasady, że „wszelka 
władza pochodzi od Boga", inni * Intego. że 
„jakoś wypada”, a jeszcze inni dlatego, że 
.niech ich sz'ag trafi, ale przez głupią fanę 
na dachu ia  się narażaó nie będą” .

E fekt byłby ten, że dzień powstania Mar- 
eh.ii Wschodniej byłby święcony uroczyście, 
z pompa. ..fanami” - m im  ka i „parademar- 
so.hem1 wśród świątecznego nastroili wy- 
nirdziclonj cli łyków slolicy Barenlandn. a 
pan k. ii. k. Sfaathaltei in Leiiiberg inó,rlby 
sumiennie za rapom owa ć, ;:e '..d ic K a 5«ertreue 
J'f yblkcrnng” skladłf do nóg M ałgorzaty 
Maultascli wyrazy wiernopoddanczych uczuć, 
na ladzie, na morzu i w powici rzu, wi iz z 
zapewnieniem serdecznego „Gott bessliiitze, 
Gott erlialte paser Kaiser, unser Land'1

Dziś czasy się zm ieniły! Mamy własną 
niepodległość, własne państwo, własny rzad

i to wszystko, czego dziś k. u. k. Vaterland 
już nie posiada. A  jednak jest nam jakoś 
nieswojsko. niewygodnie i głupie Robią ja ­
kieś parady, dlatego, że równo dzmwieć lat 
terna wypędziliśmy Nicrn rszków z W arsza­
wy i Piłsudski wrócił z Magdeburga.. Ta jo j, 
ta co takiego się znowu stało, aby aż sklepy 
na dwie godziny zamykać i chorągwie sztor­
cować po dachach?

— Mówmy szczerze — rzekł do mn;e pan 
radca Piegłasiewicz — ale dlaczego właściwie 
nie mamy urzędować, jak zwykle? Po co 
znowu to święto, które nie przypiął, ani przy- 
łatał? Ot, zwyczajne zawracanie głow y — 
i tyle!

— Ależ panie radco, eo też pan wygadu­
je! Przeć,eż dzień Ti. listopada, to dzień wie­
kopomny w historii polskiej; dzień faktycz­
nego wskrzeszenia niepodległości naszej; 
dzień, do którego tęskniliśmy przez długie 
lata niewoli: dzeń ucieleśnionych snó,v. w y­
krzesany szpadą Marszałka z pomroków bań 
by i niewoli... I  czyż dziwi się >an, że w ła­
śnie w ten dzień został pan zwolniony z urzę­
dowania? Pan, który narzeka na przepraco­
wanie i dzień swoich imienin uważa za w iel­
kie święto, m iałby się gniewać o to, że zwol­
niono pana od pracy w dniu największego 
święta jego narodu?...

— Ostatecznie, mogę nie pracować, aio 
czy wie pan. Je państwo traci w jednym 
dniu takiego darniowania? Czy zastanow’ 5 
się pa.n nad tein, że tego dnia właśnie chce
mi się pracownic i że talowe narzucone mi
św eto i osi pogwałceniem konstytucji?

— 1 czemuż nic powiedział nan tego 
wszystkiego swemu szefowi?

— M ój szef jest tych samych przekonań, 
co ja . .

— A le  wyobraźmy sobie, panie radco, że 
pański szef jest jeszcze liofratem, kióry każe 
panu w7 dniu imienin .Jej Cesarskiej Mości 
Arcyksiężniczk i T.eokadji, u brać sie w nieróg 
i amtsroek aby wziąć udzal w* kirclipara-
dzie. Czy gniewałby się pan o io. żc w dniu
tym nii musiałby pan urzędować?...

— No tak. to były czasy zaborcze i cało-

i
wiek musiał słuchać, ale dziś to już inna pa­
ra kaloszy!

Fan radca na al rację! Człowiek musiał 
słuchać i słuchał.

Pan Kalasanty Fąferko, bando kolorijal- "v. 
ny i delikatesów, nie psioczył, k :edj mu ka­
zano iamknąć sklep ź okazii pogrzebu gene­
rała Holzschwanz-Feketehaza, czy rocznicy 
ślubu arcyksiężnej Gizeli. Pan  Salomon 
Grossgauner interes łokciowy en gross, 
gramol sie na dach i z narażeniem sic na 
skręcenie karku, wywieszał chorągiew z ko­
mina, gdy nowy potomek cesarskiego dowrii 
ujrzi J światło dzienne, ą pan poborca Pęta- 
kowski maszerował w pierogu jak trnsia ni 
paradach w rocznicę śmierci cesarzowej 
Elżb-ety...

Dziś czasy się zm ieniły! Do ż&dnego pa­
na Słąferki nie przyjdzie żandarm, aby go 
zbesztać do siódmeeo pokohepiajt za to 1y!ho, 
iż w dniu im !enin Najjaśn iejszego Pana wy- ^jj 
wiesił chorągiew zblakła od deszczu — pana 
Grossgaunera me wezwie starosta., aby nm 
wytłumaczyć, że stracił koncesję na interes 
łokciowy, dlatego, że w czasie parady iklep 

, jego był otwarty, a żadnego Pętakowskiego 
me przepędza na eztery wiatry, dlatego, żte- 
odważył sie krytykować zarządzenia woieh 
najwyższych zwierzchników.

I  dlatego widzieliśmy w dniu naip :ek 
niojszego święta narodowego, w dniu, kiedy 
panowie Faferki, Grossgauncrzy i Pęta­
ku wscy uzyskali wszystko, co wolni obywa­
tele wolnego i poteżnegi państwa uzyskać 
mogą, że cale ulice śwdecćły ślepemi i ponu- 
remi fasadami których nie ożywiała cbo-tj.y - 

■ najmniejsza chorągiewką o barwach m iro -®  
dowych — pod sjmszezonemi do połowy sl' - 

fram i sklepów bandlcwano on bocznych uli- 
oacb w na.i|bj>sze. — z frontonów wspaniałych, 
gmachów burżnezji lwowskiej zwisały jakieś 
wyblakłe strzępy, hnilujace sztandary o bar-* 
wach państwa. — a » i i  Pieglośiewicz chodził, 
no m-eście i psioczył na przymusowe bazvobu-.» 
eie w urzędzie, na obchody i na L>zelkr«
rządy w ogólności. :i
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»atVur*lyeh obaw co tlo spłacenia najbliższej 
ra ty  w elug pian u D a ra a , która wynosi 
2 i pól m iljarda m. z.

Polity-kś Niemiec, o ile domyślać się wul- 
MO. oddawca stara suj przygotować opinję 
publiczną w Europ.e ilo tego, że jakoby po­
łożenie finansowe Rzeszy pogarsza sic i 
.spłacanie rat musi napotykać aa trudności, 
.fest to wstęp do (ego, że raty Davesa nale­
ży zmniejszYĆ. Ażeby zaś do tego doprowa­
dzić, prawaozi -się rozmyślnie rozrzutną po­
litykę finansową, tam nawet, gdzie można 
byłoby przez czas jakiś wstrzymać rię od 
wydatków. Parker zdaje się dostrzegł cele 
tak pospiesznej rozrzutności i w sposób de 
ii ku lny, ale stanowczy, swojo veto postawił 
o ie iy lko  w kwestji budżetowej, ale zaprote­
stował także przeciwko zmobilizowali u obli­
gacji niemieckich kolei żelaznycu na pokry­

cie wydatków ua zwiększono place urzędni- 
eze.

Przypuszczają również, żo ojeń, odszko­
dowawczy zaprotestuje takzt- przeciwko zbyt- 
n ej autonomji finansować j miast i miaste­
czek, której nadużywają z mocy Kousty- 
tuc.j i.

Z tego widzimy, że metnorjuł Parkera 
pod formo zagwarantowania wypłaty od­
szkodowań według planu Davesa, dąży (ak- 
ze do ograniczenia rozrzutności finansowej 
Niemiec, która mogłaby ooprowadzić pań­
stwo uo pewnego rodzaju bankructwa czyli 
niewypłacalności zobowiązań zarówno we­
dług planu ITaresa, jak i wobec kreclyłorów 
czterech m iljardów dolarów.

Rzad Rzeszy hędzie miał nie łatwe zada 
nic wycofania się z  tych kłopotów.

Ubezpieczenie pracowników umysłów.
w oświetleniu ministra Jurkiewicza.

słowych i wynikłej na ten temat dyskusji, 1 )bow iązkowi ubezpieczenia, według pro 
warto przytoczyć uwagi, jakio w tym p ro - , jektu, podlegają pracownicy umysłowi, po~

Jurkiewicz — ma na celu ujęcie całokszUitu robkowych obejmujących zarobki oJ 60 do 
przepisów prawnych, ustalających jednolite 120 _zł. w ubczricezcuiu cmerytalnem od 60 
dla całej Ezpltej nbezpieczeue pracowników do 500 zł. w ubezpieczeniu na wypadek Praku 
umysłowych "na wypadek bezrobocia, niezdol- pracy, przyczem płaca podstawową będącą 
nośoi do' pracy, u  starość, oraz członków r o - . podstawa wymiaru składki) stanowi dolna 
dzin na wypadek śmierci* ubezpieczonych, fr a n k a  danej grupy zarobkowej.

, Poza zakresem rozporządzenia pozostają: | Wkładka la ubezpieczenie od bezrobocia 
ubezpieczenie na wypadek choroby, oraz obniżona została z 2,5 proc. według dolych-

fkrbdżpicraenie od wypadk i przy prasy. To 
ostatnie* ma być w najbliższym czas < mate­
ria  i nie połączone z ubezpieczeniem na wy-.

czasowego stanu, na 2 proc., składka zaś na 
ubezpieczenie emerytalne wynosi weeilug 
projektu 8 proc. dolnej granicy poszczegól­

nych grup zarobkowych. W  porównaniu z 
obowiązującym stanera, projokt obniża 
składki; em eryłalaą dla b. dzie lncy austria­
ckiej z 12 proc. na 8 proc. podstawy wymiaru, 
dla b. dzielnicy pruskiej z 8 do 10 proc. na 8 
proc. podstawy wymiaru.

Świadczenia Zakładów ubezpieczenia pra 
eowników umysłowych w .vypadku braku 
pracy są następujące: zasiłek w wysokość;
HO do 80 proc. płacy podstaw owej (zależnie od 
liczebności rodziny), opłata składek do Kas 
chorych za ubezpieczenie pozostającego bez 
pracy na wypadek choroby, zwrot kosztów 
podroży w celu objęcia pracy poza miejscem 
zamieszkania, oraz w wypadku, gdy ubezpie­
czony nie możo znaleźć odpowednięgo zaję­
cia z powodu braku dostatecznego przygoto­
wania. oplata za ubezpieczonego kosztów na­
uk, rui wskazanych kursach lub w szkole za­
wodowej.

Świadczenia emeryiałne zaś sa uastępu- 
jąoe: renta inwalidzka lab starcza '4(1 do 100 
proc. przeciętnej płacy podstawowej po 4 do 
40 latach ubezpieczenia), renta wdowia (GO 
proc renty inwalidzkiej), ren,a sieroca (20 
względnie 4ti proc. ronty inwalidzkiej), jed- 
nonzowa odprawa dla ubezpieczonego lub 
izłonk.. jego rodziny w wysokości rocznej,

' względnie półrocznej płaey podstawowej w 
wypadku nie nabycia praw io  renty łub w 
it.sio śmierci bezżennego albo bezdzetnego 
ubezpieczonego, który nabył prawa do ren­
ty, oraz pomoc lecznicza w wypadku w yczer­
pania tejże w Kasie chorych.

Ponadto projekt rozporządzenia przewi­
duje umieszczenie osób otrzymujących renty 
inwalidzkie, starcze, wdowie lub sieroce w 
zakładach odpowiednich za potrąceniom na 
ten cel renty w całości !ub w odpow'rdniej 
części.

Poza toui_ jeszcze projekt rozporządze­
nia przewiduje z funduszót, skarbu państwa 
zaopatrzenie ,v kwocie 50 zl. miesięcznic dla 
tych pracowników, którzy ukończyli już 65 
lat życia, nie mają środków utrzymania z
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Dziewczyna 
z szaremi oczyma.

P  o w  i e ś ć.

(l)okiińezeme)

X X X .
Przez kilka, m iesięcy po śmierci W yrw y  

Wjrtn1!:. przechodziła ciężka chorobę nerwową.
(.ierpiała przodewszystkiem na straszli­

wą -bezsenność'. N ieraz m ijało kilkanaście no­
cy  z rzędu, a ona nic mogła zmrużyć oka. Czę 
sto zrywała się w nocy z łóżka i nie dbając, 
że na dworze szaruga, wyruszał;, na miasto l 
spacerowała po kilka godzin. Wrdaeała do­
pici o nad runem zmęczona, przemoczona do 
óstsitni^j n itk i i ochlapana błotem, ple mimo 
to upragniony sen nie nadciągał. Jtóli zaś 
zdołcła z? mknąć oczy, budził ją  najlżejszy 
nawet szelest, albo też zrywała się nagle prze 
straszona, wstrząsana uiesaniowitem drże­
niem wewnętrznego wulkanu i gmatwaniną, 
ikropnych widziadeł. Nieraz wśród nocy |4y- 
cimć było je j jęki i bezładne, niezrozumiałe’ 
słowa. Jakiś straszliwy cyklon szalał w bied­
niej. skołatanej duszy.

/, te j ł warzy bladoj i oeżu wciąż zaczer- 
v- ienionych wyzierało okropne, nieludzkie 
zoo-ezenie. Pjffia tein była małomówna, prze­
rażająco spokojna, i do wszelkiej rozmowy 
nic.-hętna. , a ły eafts przepędzała na samot­
nych rozmyślaniach i  antom,-Tycznem, boż­
nic.Jueru czytaniu kiłążek. Wszystkie w ysił­
ki pani Ys yrw iny i Km ity, aby ją  werwać z 
ie j (“epresji-spełzały aa liczeni. Sposoby i 1e- 
kar-dwa zalecane przez doktorów' nie sprowa­

dza !y  najm niejszego polepszonin, a nawet; czę 
■'■Sto wzmagały chorobę.

Wreszcie Km ita zupełnie już zrozpaczo­
ny postanowił leczyć ją  swoim sposobem.

Przodewszystkiem zawiózł ją wraz z mat­
ką na wieś do sw ojej dalekiej krewnej, która 
mieszkała w . powiecie dziśnańskim, a potem 
oddał biedne, starganei-ciaio ukochanej dziew 
ezj ny w- opiekę dwóm bóstwom: słońcu i po­
wietrzu. Sam zaś nie eheąe je j drażnić swoim 
widokiem spędzał uale dnie na samotnych wy 
eieczkaeh myśliwskich, Czasami i dłużej nie 
wracał, nocując w wioskach i znajomymi za­
ściankach. Ryła właśnie pora „lęgowych cie- 
i rzewi, pardw i dubeltów, oraz wielorakiego 
błotnego ptactwa. Km ita  brodził z psem po 
rojstach, tropił „lcn iaki“ i  znosił nieustannie 
całe pęki zwierzyny.

P o  pewnym czasie w zachowaniu się Wan 
dy, która na prośby K m ity  w zupełnym po­
zostawiono spokoju, nastąpiła niespodziewa­
na przemiana. Spłoszony sen nadeia.gnął znie 
naćka i jakby chcąc sobie vry nagrodzić czas 
stracony, ujął ją  mocnym, długotrwałym u- 
śeiskiem. Poczęła sypiać prawie przez całą 
dobę.

Budziła się rano i zarzuciwszy lekki sy.laf 
roczek szła boso do rzeki, która przepływała 
przez środek starego ogrodu i rozlewała się 
szeroko goło starego, nieczynnego młyna. 
Wanda kąpała się w chłodnej, czystej jak 
kryształ wodzie, a potem układała się na go ­
rącej ław icy piasku i zasłonięta parasolką 
zasypia la natychmiast. P o  obiedzie jspała w 
swoim pokoju i l-zadlco można ijTo obudzić 
ją  na podwieczorek. Zaraz po kolacji ueie 
IcąJa do łóżka. ^Niebawem je j twarz blada i 
bieluchna nabrała rumieńców’, a całe ciało 
poczęto się pokrywać cudowny, złotą, opale­
nizna. Apetyt wzmagał się ,z każdym dniem. 
P r a d z iw o  zdrowie wyzierało z każdego je j 
ruchu i rosnącej jędrnośei kształtów. We śnie 
uśmiechała się słodko do rozkosznych w id1/, i a 
dcł.

Pan i W yrw ina popłakiwała po kąlaeh ze 
szczęścia, Km ita spogląda! aa nią rozpmmic- 
nionerni oczyma.

Wreszcie- po trzech tygodniach owej śpią­
czki, Wanda wstała jednego dnia uśmiechnię­
ta, zadowolona i silna. W ykąpała się, jak 
zwykle, ale spać już nie chciała.

I ’zdrowiała zupełnie i zbudziła się do no­
wego życia. Pomfre, ojcowskie widmo pierz- 
cdii.ęło, siraciło swoją przeklętą moc i prze­
padło na zawsze. Zapragnęła teraz trudu fizy  
eznego, zmęczenia, rozkoszy odpoczynku i po­
częła towarzyszyć Km icie w jego włóczęgach. 
W ychodzili świtkiem. ono je w łapciach, z 
psem pdśżczekująeym wesoło. W racali dopie­
ro późnym wieczorem zadowoleni, uśmiech 
uięei, zapatrzeni w s ie iie , wiecznie zarozmn- 
wiąni i straszliwie głodni.

Dopiero w pierwszych dniach września 
wyjechali do W arszawy, gdzm zostawała ty l­
ko pani Y/yrwj aa. Krnita i Wanda po zała­
twieniu najpilniejszych spraw’ i różnych, ko­
niecznych formalności dążyć m ieli dalej — 
w świat szeroki.

Pewnego wrześniowego wieczoru pani 
W yrw ina  odprowadziła ich na dworzec war- 
szawsko-wiedeński.

Stojąc już w sleepiugn Wanda spogląda­
ła ze wzruszeniem na matkę i rzucała je j 
szybko ostatnie, królkie i  urywane słowa po­
żegnania.

W reszcie pociąg ruszył i postać pani W y r  
w iny pow iewającej chustką, stawała się co 
raz bardziej drobna, znikoma, aż wreszcie 
znikła pochłonięta mrokiem i przestrzenią.

Warnia otarła łzy  i zwróciwszy się do 
Km ity , który sta! tuż przy mej. rzekła u śmie 
chająo się:

— A  więc wyjeżdżamy...
Km ita  przywarł do n iej .mocno ramieniem 

i odparł spokojnie:
— Z u ujdziemy jeszcze słońce.
Pociąg nabierał coraz większego rozpędu, 

hałasował pod Żelaznami u iaduktami, m ijał 
z trzaskiem zwrotnice, domki dróżników i ma 
łe stacyjki. Porzucał ostatnie m igotliwe świa 
tła i z rytmioznem dudnieniem rwał w w iel­
ki, rozw iewający się pi-zed nim bezmiar ciem­
ności.

Wanda pałrząc przed siebie wspominała
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Hydroelektrycziui centrala Achensee.

W tych dniach nastąpiło otwarcie naj­
większego urządzenia —  dostarczającego 
energji elektrycznej dla austrjackich krajów 
alpejskich.

Gmina miasta Insbruku (Tyrol) nabyła 
jezioro „Achensee" i urzeczywistniła projekt 
wyzyskania siły wodnej.

W  głębokości 13'5 mtr. pod zwiercia­
dłem wody znajduje się całe urządzenia bu­
dowlane, z którego bierze się wodę (25 mtr.

sześć, na sekunaęj, wpadającą do centrali 
„hydroelektrycznej“ z przewodu surowego o 
długości *600 mtr., a średnicy 2'75 mtr. Spad 
wynosi 520 mtr. i już obecnie dostarcza ta 
centrala prądu 150 miljonów kilowatgodzin 
rocznie. Rozprowadzenie tej energji służy ce­
lom przemysłowym i oświetleniu miast, a zna­
czną ilość doprowadza się do koleji związ­
kowych.

ubezpieczenia pracow n ików  um ysłow ych
SDełniać m a ją  pewne i w yłączn ie pomocnicze 
czynności „.wiązane z re jes trac ją  ubezpieczo­
nych, że śi-iaganiem za leg łych  składek, ba­
daniem osób ub iega jących  sie o ren ty  n ie­
zdolności do p racy itd.

Nie jest prawdą,* jak twierdzą niektóre 
dzienniki, że zlikwidowane irndą organizacje 
podobnych ubezpieczeń dla pracowników 
umysłowych, istn ejące w b. zaborze pruskim 
i austriackim. W  rzeczywistości zakłady po­
wyższe będa utrzymane, lecz zreorganizowa­
ne i dostosowane do wymagań rozporządze­
nia, przyczem ich fp ry iorja lny dotychczast- 
wy zakres działania bedzie nawet powięk­
szony.

POŃCZOCHY GUM0Wi£
oryginalne angielskie na miarę i gotowe. 
STANISŁAW liARAN, — Akademicka 20.
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powodu wieku, nie będą objęci ustawą,
względnie nie nabędą praw do renty.

Organizacja ubezueczcnia pracowników 
umysłowych upartą jest na decentralizacji. 
Dla przeprowadzenia ubezpieczenia będą two­
rzone zakiady ubezpieczeń pracowników
umysiowyeh (prawdopodobnie 4 na calem te­
rytorium  Ezpltej). W celu zagwarantowania 
jednolitości m aterialnej tego ubezpieczenia

na całym obszarze Rzpltej ma być utworzo­
ny Związek zakładów pracownikuw umysło­
wych z siedzibą w Warszawie. Związek ten 
ma być rodzajem instytucji reasekuracyjnej 
w stosunku do zakładu. Zakłady ubezpieczeń 
pracowników umysłowych i związek zakła­
dów będą instytucjami prawa publicznego i i 
bedą nosiadały osobowość prawną.

“  ‘ '  il

Straszny czyn czterole­
tniego chłADca.

Nie zostawiaicie niemowląt pocf 
opieką dzieci.

(?) W  miejscowości Muhlhausen w  A l­
zacji, chłop k czteroletni oblał spirytusem 
swego małego ośmiomiesięcznego braciszka, 
leżącego w kołysce i podpalił, aby —  jak po­
tem zeznał —  uspokoić płaczące niemowlę.

Matka wyszła z domu po zakupy i zo- 
stawiła niemowlę pod opieką starszego dzie­
cka, przvkazawszy, aby je kołysał, jeśli za­
płacze. Wracając z zakupów, zobaczyła wy­
dobywające się z okien mieszkania kłęby dy­
mu. Przybyła zapóźno z ratunkiem. Nieszczę­
śliwe niemowlę spaliło się i zakończyło życie 
wśród strasznych męczarni.

raz jeszcze ostatnie dzieje swojego życia. B y­
ła to już bardzo odległa przeszłość, niezdolna 
zakłócić zdobytego spokoju, ale niosąca za­
wsze cichą, melancholijną zadumę.

Widząc teraz mroczną przestrzeń w od- 
dali, m imowoli pojęła ją  jako symbol swojej 
przyszłości.

Po  chwili weszła do przedziału, w którym 
znajuował się już Km ita.

Usiadła na wzeciwko nieg > i poczęła mu 
się przyglądać bardzo przenikliwie

— Dlaczego patrzysz na mnie tak dziw- 
. nie? — zapytał.

Uśmiechnęła się z tajemniczą niedbało- 
ścią i odparła:

— Ach, taki jesteś ciekawy, chciałbyś za­
raz wszystko wiedzieć...

— Czy to dziwne? — zawołał, strojąc się 
w grym as niezadowolenia.

— Patrzę na ciebie — rzekła po długiej 
chwili — i myślę, ie jesteś człowiekiem, któ­
remu lak dużo oddałam

— Sądzę, żc jest to tylko wzajemność.
— O nic. ja  ci oddałam swoją niezależ­

ność swoją wohiość...
— A ja i
— Ty to zupełnie co innego — odrzekła 

powoli i biorąc » agle głowę jego w swe dło­
nie poczęła n u patrzeć prosto w oczy i pytać 
szybko. — K to ty jesteś? K to ty  jesteś na­
prawdę i m  ty mi dasz? Jesteś szlachetny, do 
bry i miły. ale tn W iro  wszystko ty  to moja 
ciemoa. niewiadoma przyszłość!

Czując drżenie rak zamkn U je j usta po­
całunkiem i rzekł lekkomyślnością właści­
wą w takich et wiłach wszystkim mężczy­
znom:

— Nie lękaj sic. ją  kocham tw oje szare 
oczy „

K asy chorych tylko na żądanie Zakładu I

Koszty wojiiy nowoczesne!.
Oszałamiające cyfry z aktów angielskiego sztabu generalnego.
(c) B y ły  szef angielskiego sztabu gene- 

'•alnfcko w latach 1915—18, marszałek W il­
liam Robertson, wygłosił w Londyn!e ciek i- 
we przemówienie, w którem wskazał na ol­
brzymie koszty, jakie pociąga za sobą wojna 
nowoczesna, .lako p-zrk iad przytoczył on 
między innymi, że a rty lerja  angielsko. D rzy-, 
gotowując atak piechoty, wystrzelała pod I 
A rras pocisków ną snrae 13 m iljonów funtów 
szterlingów. Pod Messines wystrzelone poci­
ski arty leryjsk ie kosztowały 17,500.000 fnn- 1

tów, pott Sproś 22 m iljony funtów. Działania 
artyleryjsk ie w ciągu tych trzech bitew ko­
sztowały przeszło 52 m iljony funtów'. Amuni­
cja artyleryjska, zużyta pod Messines, wa­
żyła do 85000 tor W  ciągu pierwszych 9 ty- 
godn: bitw'" pod Ypres wystrzel011 o 480.000 
tor. ładunków artyleryjskich.

Konkluzją przemówienia Robertsona byl 
postulat rozstrzygania nieporozumień mię­
dzynarodowych na drodze pokojowej.

Bitwa policji z bandytami.

KONIEC.

Bandyci byli uzbrojeni w
Komenda policji w  Lublinie otrzymała 

poufną wiadomość o projektowanym napadzie 
bandyckim, którego miała dokonać groźna 
Panda na przejeżdżających kupców drzewnych. 
Napad miał być dokonany w lesrn na szosie 
biegnącej z Turobina do Chrzczonowa.

Zarządzono natychmiast ^obławę. W ziął 
w  niej udział silny oddział policji z dwoma 
oficerami na czele. Las otoczono kordonem 
policjantów i obstawiono posterunkami. Na 
dany znak policjanci ruszyli naprzód.

Na małej polance, odgrodzonej od drogi 
w ąsk'm pasem krzaków i zarośli, rozłożyli się 
bandyci. Na widok policji zerwali się z ziemi. 
Krótki rozkaz rzucony przez herszta i wT je ­
dnej chwili posypał się na policjantów grad 
kul. Rozpoczęła się dzika s irzelznina, Bandy

karabiiiy i granaty ręczne.
ci uzbrojeni byli w  karabiny pieehoty i gra. 
naty ręczne.

Policjanci rozpoczęli regularną walkę. — 
Bandyci widząc, że mając do czynienia z prze­
ważającą siłą, gdy zaczęła się im już wyczer­
pywać amunicja, rozpoczęli odwrót. Rozbiegli 
się na wszystkie strony i korzystając z ciem- ^
ności, zdołaii przedrzeć się przed kordon po­
licji.

Dwu z nich jednak zdołano ująć. Staną 
oni przed sądem doraźnym. —  Za zbiegłymi 
członkami bandy zarządzono pościg.

1 W I N A  R I E D L A

'd



.W IEK  NOWY* Nr. 7919 z dnia 15 listopada 1027.

M YDŁA „T LEN " w cenie zł. 1.20 za la- 
|  skę, wystarcza prze* 
5 cfętnle na pół roku. —

Poświęcenie pomników na próbach
uczestników walk o wolność Polsku

(d.) W czora j przed południem na cmen­
tarzu Łyczakow skim  odbyio się uroczyste 
pośw ięcenie wybudowanych pom ników na 
grobach uczestników w alk  o wolność P o l ­
ski, począwszy od powstańców Kościusz­
kowskich.

W  obecności reprezentantów w ładz cy ­
w iln ych  i  wojskowych, delcga iów  różnych 
organ izacy j i  stowarzyszeń, Ochotniczej 
S tra ży  Pożarnej, ork iestry 14 pułku ułanów 
jazłow ieck ich  i liczn ie zebranej puD liez^o- 
ści, na jp ierw  na Cmentarzu Obrońców L w a  
we. poświęcono pom niki po ległych  pod Za- 
dwórzem  śp. Dem etra Hanaka, M arynow - 
skiego, O bęityńsk iego i Za j czkowskiego. 
A k tu  poświęcenia dokonał ks. Kuntze, przy- 
ozem śpiewał chór „Bardu“ . Okoliczno/cio- 
,we przem ówienie w yg łos ił p. H en ryk  No 
yy , a orkiestra ułanów odegrała hymn 
narodowy.

Tak ie  same poświęcenia odbyły  się 
także innych pomników. P r z y  nomniku śn.

i ks. B orovricza. kapelana powstańców, prze­
m aw iał uczestnik powstania p. H irsch, a 
p rzy  pomnikach powstańców Kościuszkow- 

, skic-h śp. P ióreck iego, Zarem by i  Czołow- 
skiego przem aw iał radca Chołodecki. N a ­
stępnie ^oświecono pomnik na grob ie śp. 
K o łyszk i. generaia wojsk polskich za cza­
sów Stanisława . ‘ ugusta, gdzie przem ów ił 
pułk. Żurowski. W reszcie poświęcono p łytę 
kam ienna na grob ie artysty m alarza ś. p. 
Józefa  łejckana, powstańe _ Kościuszkow­
skiego. 'Tu przem aw iał p. W eber.

Na wszystkich grobach złożono wieńce. 
Pom m kam i. znajdu jącym i się poza obrę­
bem Omen tarza Obrońców Lw ow a, staie o- 
p iekują się: Szkoła żeńska im. Kościuszki 
(śp. ks. Borow icza ), szkoła żeńska im. Z i- 
m orow icze >’śp. Zarem by), gim nazjum  p r y ­
watne p. K j? ti m a  (śp. Czołowskiego), gimn. 
prywatne p W arzen icy  (śp. K o łys zk i) i I X  
gim nazjum  (śp. Bejchana).

Zabójstwo na Łycw ki iwie.
K rw a w a  bólka m iędzy robotnikam i telefon.

Jeden tym — Iztery osooy ciężko ranne.
(cL) W czora j na Łyczakow ie późnym  

.wieczorem dokonane zostało zabójstwo. —  
O fia ra  k rw aw ej awantury padł P io tr  S y ­
dor. robotnik, liczący 21 lat.

M ianow icie w  realności p rzy  u licy  Ł y ­
czakowskiej 102 znajdu ją sie w arsztaty au­
tom obilowe Po lsk ie j "Xn.ey.inej Soółk i Tele-

Polityczne zmiany we
Francji.

i

W miejsce deputowanego franc. Fran- 
kłin-Bouillona, który zrezygnował ze stanowi­
ska przewodniczącego komisj' parlamentarnej 
dla spraw zagr., obrany został przewodniczą­
cym tej komisji deputowany Paul Boncour 
(nasza rycina).

fonicznej, obok której sa zbudowane baraki 
dla roDotników, zajętych  p rzy  robotach 
ziem nych i  betonowych, jak ie obecnie w y ­
konują się na ulicach miasta. W czora j ro­
botnicy w  barakach urządzili zabawę Drzy 
gramc fonie, na którą zaprosili robotników  
warsztatowych, P io tra  Sydora i M ikoła ja
Stecia.

Zabaw iano się dłuższy czas, przyczem  
w yp ito  też sporo wódki, która wreszcie spo­
wodowała awanturę. W yn ik ła  bowiem 
sprzeczka m iędzy Sydorem  j  Steciem  z je  - 
dnej strony, a betoniarzem z baraku z dru - 
g ie j strony. Sprzeczka ta niebawem zam ie­
n iła  sie w  bójkę. Sydor w y ją ł nóz i  począł 
nim  kaleczyć swoich przeciwników , a z po­
mocą jemu pośpieszył Stec.

Beton iarze rów nież pow yc iąga li noże
i  rzucili się na atakujących warsztatowców. 
Pow stała  w ięc krw aw a bójka, av czasie k tó­
re j pięciu uczestników zostało ciężko ran­
nych.

N a jw ięce j ran otrzym ał Sydor, k tóry 
z powodu upływu k rw i na miejscu zakoń ­
czył życie. D w ie bardzo ciężkie rany o trzy­
m ał Stec, liczący 27 lat, którego w  groźnym  
stanie życia  Pogotow ie ratunkowe przew io­
zło  do szpitala. Z  innych uczestników w a l­
k i W ładysław ; Dworzak, liczący 27 lat. o- 
trzym r.ł k ilka  ran kłutych i tłuczonych, 26- 
letn i A n ton i E łorczyński jest trzykrotn ie 
przeb ity  nożem w  pierś, brzuch i  rękę, a 
B ron isław  K otras, liczący 17 łat, został 
pchnięty nożem w  pierś

N a  m iejscu bójk i z ja w ił się dyżurny 
kom isarz p. Koohanowicz k tó ry  tam prze­
prow adził wstępne ^dochodzenia. Dalsze 
śleaztwo jest w  toku.

65-lecie urodzin znakomi­
tego dramatoplsarza niem.

Zaakumity pi3arz niem., Ueruarl Haupt- 
mana, największy współczesuy drauiatopisarz 
Niemiec, skończył w  tym roku 65 lat życia 
M!mo podeszłego wieku Hauptmar.n lest 
twórczo równie płodny, jak za młodych lat. 
Znakomity pisarz, którego sztuki grane są 
nieustannie na scenach niem., żvje przeważnie 
w  Agnetendorf w Niemczech.

8̂ -  K T O  Z G A D N I E
o którym filmie polskim powiedzą że jest

Zachwycający

Em ocjonujący

W sp a n ia ły

M a lo w n ic zy

O b fitu ją cy  w

R ó ż n e  
7  *■■ajmująco

A t r .k c j . , 4314

W l a m a r s i ®
przy ulicy Zime^owicza,

(R ozb ito  dw ie kasy wertheim owsldc).

(d.) W  nocy z soboty na n iedzielę nie­
znani w łam ywacze dostali się do biur ru­
skiej kooperatyw y „Centro - Sejuz“  p rzy  
u licy  Z im orow ieza 1 20. Do kam ienicy, któ­
ra  cała zajęta jest na biura i w  którei iedy- 
nie m ieszka dozorca z rodziną, z lodzicie 
dostali się z sąsiedniego podwórza od u licy 
Staszica. Następnie z  podwórza dostali się 
na ganek pierwszego piętra, gdzie przez 
górne okienko dostali się do wnętrza.

N a jp ie rw  rozb ili oni jedną kase wert- 
keimowską, w  której nie znaleźli żadnych 
pieniędzy. Potem  w  trzecim  pokoju rozb ili 
drugą kasę, z której zabrali w  gotówce 16 
tysięcy złotych i 500 dolarów. Znaleźli tam 
także ruble carskie, m arki polskie i hryw - 
ny. T j  eh banknotów jednak n ie zabrali, a 
riako bezwartościowe na m iejscu podarli,

P o  dokonanym w łam aniu sprawcy zbie- 
rli, pozostaw iając na m iejscu swoje narzę­

dzia, oraz rękaw iczk i, w  których  rozb ija li

I
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kasy, aby n ie  pozostawić no sobie odcisków 
palców. P o l ic j i  przypuszcza żc p rzy  te j .ro­
bocie'* by ło  za jętych  trzech w łam yw aczy.

Kradzieże we Lwowie.
(d.) Ze sklepu A n n y  W in tzeń  p rzy  u licy  

K rakow sk ie j 1. 3, skradziono 10 par półbu- , 
cików lakierowrych.

Ze schodów realności p rzy  uiicy U je j­
skiego ). 8 skiadziono chodnik k ilkum e­
trow y.

Izra l K a lte r  w czora j zaw adom ii p o l i ­
cję, żc nieznani sprawcy z fab ryk i p rzy  ul. 
Gazowej 1. 10 skradli 40 paczek czekolady, 
w artości 200 zl.

N a  szkodę Z o f j i  Eck zo składu opalu 
przy u licy  Z ie lone! 1 . 48 skradziono różne 
rzeczy, wartości 300 zł.

H erm anow i W aldm anow i skradziono 
płaszcz, i m arynarkę.

Jakiś złodziej 'dostał się do m ieszkania 
Leona Halbacha p rzy  n licy  Mochnackiego 
1 (k z którego zabrał nakryc ie srebrne, i w ic 
le b ielizny.

Natom iast wczoraj po lic ia  aresztowała: 
S iam skiwo Lew icką  za kradzież na szkodę 
brnącego W aldera , zam ieszkałego p rzy  pla­
ce Zbożowym  1. 2; Abraham a IT itziga, m ie­
szkającego nrzy u licy  Pod Dębem ]. 18 za 
kradzież skarpetek u Bernarda C h a in a ; 
Jarosława Dcszcznka z kradzież u Szymona 
Zanka i Paw ia  Urs/ulaka przyl ul. Pan ień ­
skiej 1. 32; oraz Rom ana W r sołowskiego , 
jrne^ka iącego p rzy  ulicy Źródlanej 1. 19, 
zh kradzież pngila irsu  z pieniądzm i A nn ie 
K Toiz^k żonie, profesora gim nazjalnego, za­
m ieszkałego u licy  Tarnowskiego 1. 8.

RADJO S „POINT BLEU“ (Nieoleskł Punkt). RADJOI
Zakłady fab ryczne ID E AŁ  Rd DIO. K raków , Kyreft. g f. 5 (S ienna 2). — SKiadnlea i 

Lw ów , K o łłą ta ja  6 a. f -  Radjosprzęt do nabycia u
L w ó w :

Barwik-Borzeutski, ul. Koperni­
ka 18.

J. B u jak , Kopernika 4.
W. Drabik, Syketnska 17. 
„Warradjo* Janowska 37.
L. Appel i  S-lta, Leg jonów 1. 
„Kinotut", 3-go Maja 11.
Inż. K. Wiśniewski, Szajnochy 2

Borysław  i
„Deteha*.

Jarosław  i 
L. Propper.

Przemyśl t
J. Siyti, Rynek.
„Elektra*-, Mickiewicza 5. 
„Prąd-*, Franciszkańska 18. 
„Eltklroenergjah Franciszkań­

ska 7.

R zeszo^  t
H. Koepel, Grunwaldzka 22.

Stanisławów <
Dora maszyn „Artes*, Sapie- 

żyńska 10.
Pasek i Terlecki, Sapiefcyńska.

S try j i 
B. Findliug, Rynek.

Tarnopol>
J. Skorochód, Kilińskiego 2.

I  a >7.e tiriny podamy w  następnych ogłoszeniach. 4118

Aresztow any zrazu przyznał się do wi słyszawszy negatyw ny w erdykt przy się 
ny. Na rozpraw ie sobotniej w yparł się. g iy c li i uwalnia.iacy w yrok  Trybunatu, ze 

Poszkodowany ojciec do postępowania łzam i w  oczach dzięko-wał sądowi Z3 łaskę 
karnego p ic p rzy łączy ł się. P rzeciw n ie u - , uniew innienia syna W asyla .

Bandy rlywersyjr.e na Wołyniu
znów podnoszą głowę.

Na pograniczu wołyrskiem  dają sic za- 
rważyć erwaz częstsze usiłowania wznowienia 
banuyeł iej dzia łalności oddziałów Jy wersyj 
nych. Działalność ta objawi a się szczególnie 
w okolicach Dukna, ódołbunowa i K rze­
mieńca, gdzie dawni dywcrsanci, grasujący 
jeszcze w r. 1924, usiłują znów przekraczać 
granice polską.

Szereg dokumentów, jakie udało sic zdo­

być polskim władzom bezpieczeństwa, świad­
czy, żt całą powyższa akcję orga irzu je bol­
szewickie GUP. z za kordonu.

Wobeo tych zakusów bandyckich wśród 
ludności pogranicza panuje przeświadczenie, 
iż sprawność naszych wlad? bezpieczeństwa 
udaremni w zarodku wszelkie wrogie w y­
stąpienia, zagrażające spokojowi mieszkań 
eów.

1 SALI SĄDOWEJ.

2aN»pstwo.
(K . D.) S taw ali do poboru wojskowego 

chłopcy wsi S iem ianówki koło Szezerea. Je­
dnego wzięto do piechoty, innego do kawa- 
l e r T  dwóch nawet do a rty le r ji. A  że asen­
terunek na wsi zw yk ły  ch łopy zalewać go- 
iza  w ięc i w  tym  wypadku nic obeszło 
cię brz zabawy uramdaongi u7 cłiacic gospo-
oar-u n erenia.

Zrazu w  bawiąccm  się tow arzystw ie 
P «jł twa'u wzorowa liarm onja. Dopiero dz;a 
k ;oTe alkoholu, który nie ty lko  w  nogi, ale 
i w 'r'owę lezie, zam ąciło um ysły m lodv eh 
we.*nł-ów - biesiadników.

T'w-k tej zabawy niki. żc podiiicc.my 
r’ "wn’-o Jarem czuk uderzyw szy kolein ko- 
t;g'> Grzegorza Bednarskiego p rzyp raw ił 
go o ” vclilą  śmierć.

^a zbrodnię zabójstwa minowi udał 
T ’ '-'Ttko Jaremczuk w sobotę przed Trybm ia- 
!,'tm 'wewskim . B ron ił się stanem „zada-

Rozprawa jednak nio wykazała, by c- 
e'-•>■'■-(niy w deuyrri momencie b v i tak pija-
d&**tn że n fc /.dawał sobie sprawy z tego. co

R W  /uwzględnieniu okoliczności lago 
d z lr - f  h. dostał ł l iy n k o  za zabójstwo JO 

ciężkiego w iezienia.

Morderstwo por Przem yślem .
Ofiarą nieznanych sprawców padł zsrobnik, wracający od pracy.
Nasz korespondent przemysłu donosi : za jącem  siłom. Pok łu ty  na calem ciele ne- 

M ichał N alew ajko, mieszkający:. sta’ e w Ba- żarn i i ugodzony k ilkakrotn ie ko.em, zosm i 
życzach pod Przem yślem , znalazł sobie za- pozostawiony przez bandytów  w  staniej nie- 
jęcie na stacji ko le jow ej w  Sośnicy, skąd przytom nym  na drodzy. Jakiś preypadko- 
codziennie w ieczorem  wracał do domu. —  w y  przechodzień na n iego się tam natknę!. 
D roga była dość długa i częściowo prowa wszelka jednak pomoc z jaka mu por-pic 
dziła  przez las. K ie d y  N a lew a jko  żadne- szono okazała się nied-. ateczną. Przewie-** 
go nic przeczuwając nieszczęściu w racał zicny do szpil a 1 a w  Przem yślu
do domu,

napadło go z nienacki
kilku bandytów. Chcieli go obrabować. Za­
atakow any się bronił i nic sprostał przewa- i

zm arł, n ie odzyskawszy przytomności. 
Za sprawcam i poszukuje bardzo energ i­
cznie policja.

dramat miłosny,
Dawny kapitan g w a rd j carskiej zahif swoją przyjaciółką.

n ;coi¥$k!s sp^ce.
ł“K  D.J Waisyl P rzyk , parobek z W iało- 

re lfćw  p Żółkiew dorósłszy. chciał się w y -  
'ąAmć 7. pod w ładzy ojcowskiej. O jciec nic 
r ' ’ " '  się z tern oswoić, syna trzym ał k r ó t - 
’ j  Qvn zagroził r.od ea/omem. I  podpalił 
'T i  1 u mi 2?-go -września b. r. -stodołę o j­
cowska.

(b) W N ieci rozegi al sic, ouegdaj Lr w.-iwy 
-1 -arnaf, któreg; ofiarą padła pani Marceliną 
Lord, z donn- Yernet, pochodząca e znsyiej 
i poważanej w Cannes rodziuy. Była ona je ­
dyną córką doktora Vevnetn, bardzo znanego 
w mieście. L iczył? lat 37 i zajmowała sio z 
szczegółnem upodobaniem muzyką, ukończy­
ła nawet konserwatorjum jako zdolna skrzy­
paczka. W  xoku 1921 poślubiła iisa rza  amery­
kańskiego Horacego 'wnłfrieaS Lorda, ale 
wskutek niezgodności charakterów, rozeszła 
się z nim w zgodzie jeszcze przed trzema laty. 
Lord wyjechał do Am eryki, a pan: Lord ob- 
-jclu dobrowolnie funkcją pielęgniarki vT pcw - 
nem sniiatoi-jum, pi owadzmunu przez lekarza 
niemieckiego kolo Conrdon.

W  saiiiitorjum feni poznała pani Lord 
pewnego eborego Rosjanina, dawnego kapi­
tana byłej gwnrdji carskiej, W iaczesława 
Klm/felln. Zaprzyjaźnili się ze sobą i pan. 
Lord została jego przyjaciółką. K lnp fell, któ- 
w  przedstawiał siebie jako ofiarę rewolucji 
bolszewickiej, żył odtąd no koszt pan. Lord.

Zamieszkali oboją 8v "/i cel, ale oddzielnie.

K lnp fe ll zamierza.? poślnbit panią Lord, ale 
ta nio zdradzała w tym kierunku żadnych 
skłonności. Dość, że K iu p fe łf widząc swoją sy 
tm.cję beznadziejną, zwłaszcza wskucek zu- 
P °b itgo  braku pieniędzy, chciał rozstrzygane 
cala sprawę.

Onegdńj rano udał się do sw ojej p rzy ja ­
ciółki. P o  dwóch godzinach sąsiedzi i-słyszełi 
brzęk tłuczonych szyb. A le  nic zw róć ')i na to i 
uwagi. Dopiero gd., K ln p fe ll wy;- zedł ?. m ie -" 
szkaińa pani Lord. przeciągłe ujadanie psa 
zwróciło uwagę dozorezyni. W eszła ona do 
mieszkania pani Lord i znalazł,- j ą  leżąca na 
ziemi, martwą, w kałuży krwi, która wycie-, 
kła '. dwu dużych ran ua piersi. W  kuchni 
znaleziono skrwawiony nóż kuchenny._

P o lic ja  wszczęła natychmiast pościg za 
mordercą, którego wkońeu aresztowano. \v 
śledztwie zeznał K lnp fe ll, że zamordował 
swoją przyjaciółkę w sz.de kłótni, zupełni a 1 
przypadkowo, g d jż  chciał popełnić samobój­
stwo ale pani Lord wydzierała mu broń z rę­
ki. W tedy nie wiedząc co robi, pchnął ją w 
piersi. K lup fe lla  osadzono w więzieniu.

Imlerć w kościele.
Nasz koresjiondent, przemysK* donosi: 0- 

negdąj podczas uroczystego nabożeństvra od- 
bywanego z okazji 9 rocznicy odzysk '7*1--

przez Polskę niipodległości, zaszedł w kate­
drze bardzo przykry wypadek. W  czasie bo­
wiem jednej z ew apgelij zachwiał się nagde 
i upadł na posadzkę naczelnik tut. zakładów 
tytoniowych Niemiec. Myślano, że zemdlał, 
^•'•-niesiono sta tedy do zakrestii i poczęto cu-
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eić. W szelka jednak pomoc okazała się zby­
teczną P rzyb y ły  lekarz stw ierdzi! anewryzm 
serca

Zjazd wif źrtiów ideowych 
z lat 1914—1921.

W arszaw a. W czora j o godzin ie 10 rano 
rozpocza. obrady w  sali R auy iniejsKie.i 
p ierw szy  z.,azd w ięźn iów  ideow ych  z  m  
1914— 1921. N a  zjazd p rzy b y li m in istrow ie 
M oraezewśki, K w ia tkow sk i. Dobraoki, N ie- 
zabytow ski, M eysztow icz, Sk adkuwski, Ro- 
m ocki, S tan iew icz, przedstaw iciele w ładz, 
prasy i  liczn ie zebrani goście. 7 jazd obes a- 
l i  uczestnicy 40 z górą w ięzień  i  obozów 
w  ogólnej liczbie około 2 000 osób.

O bra.ly zagaił gen.' Roman Góreck1 —  
O  godzin ie 10 30 P rzyb y ł w  otoczeniu a d iu ­
tantów  p. P rezyden t R zp lite j. Czterej trę - 
baczę odegra li równocześnie fan fa rę  Po  > 
w ac ji na cześć Prezydenta, gen. Góreck 
w yg łos ił o rzem ów en ie , w  którem  om ów ił 
cele azdu.

Następnie w yg łos1 'i  przem ówienia urn. 
M oraczewski. p iezes Jaworowski i p. Czvż. 
N as.ępn ie w yg łos ił re fera t o metodach zbie 
ran i a .m ateria ’u do h istorii walk o n iep o ­
dległość ppłk R óżvck i P o  re feracie tym  o -  
puścił z ’azd P . P rezyden t R zp lite j.

P o  ukonstytuowaniu sie kom ii ii ucz.ist- 
n ;ev  r/ ‘azdu udali się na plae Saski, gdzie 
z ło ży li na grob ie N ieznanego kołn ierza w ie 
n iee Stam ad p rezvd 'u m  zjazdu w raz z  de­
legac ja  uda’ o sie du Ci 'ejówka. aby złożyć 
m arszałkow i P i'sudskiem u liołd i w y ra zy  
czci. Przem ów ien ie okolicznościowe w yg ło ­
s i! dyr, P  Górecki. M arszałkow i Piłsudskie 
mu wr"(y.nno egzam p’arz księgi pam ią tk o ­
w e j : „Za  kratam i w ięzień  i drutam i obo­
zów ".

Popołudniu pracow ały kom isje obo^o - 
we. Posiedzen ie ogólne zaga ił gen. D re­
szer, k tó ry  odczytał pow it; a depesze od 
ks. biskuoa Bandurskiego. Vv dalszym  c ią ­
gu  przem aw iał nosoł K w ap ińsk i. Nasteunie 
p rzy ję to  s z^ e g  u-hwal organ izacyjnych  > 
ra z  re zo 'n e ’o, w  której zuizd w ita  z  rado­
śc ią  konsol-'dactc Zw iązków  b. wojskowych 
na teren ie W ilna .

Wybory w Gdańsku
przyniosły zwycięstwo komunistom i socjalistom.

(Telefonem od naszego korespondenta!
Warszawa, ( j )  Odbyte na teieuie wolne 

go miasta Gdańska w ybory do Sejmu gdań­
skiego w j w bały bardzo wielkie zaintereso­
wanie wśród ludności. Do ostatniej ;kwili 
chwili wrzała gorączkowa agitacja. O godz. 
L-szej w nocy ustalono we wszystkich okrę­
gach wyborczych ostateczny, choć jeszcze pro 
w izoryczny obrachunek oddanych głosów’, 
który przedstawić się następująco:

Lista  1 (rentjerów ) 593 głosów, lista 2 (ro­
botnicza) 89 lista 3 (mieszczańskie zjednocze­
nie pracy) 4227. lista 4 (partja  właścicieli do­
mów) 1390, lis ia  5 (blok gospodarczy) 583, li­
sta 6 (niemiecka-gdfińska partja  ludowa La- 
wiera) 8008, lista 7 (libera li niemieccy; 6200, 
'lista 8 iniemiecka partja  etanu średniego) 
1005 lista 9 (partja  nacjonalistów niemiec­
kich) 3f>816i lista 10 (niemiecka partja  socjal­
na) 2116), lista 11 (rybacy i pokrewne zawody)

1873, lista 12 (komuniści) 11696, lista 13 (loka­
torzy i w ierzyciele) 3767. lista 14) (niemiecka 
partja socjalno-narodowa) 1483, 

lista 16 (Polacy) 6565, 
lista 17 (sccjal. demokraci) 61877 lista 18 (par 
tja  gospudarcza) 2236. lista 19 (nieiniecko-ka- 
tolickie centrum) 26090 głosów’.

W yn ik i wyborów wczorajszych wykazu-
ją
klęskę nacjonalistów, poważne straty cen­
trowców i znaczny sukces komunistów i so­

cjalistów.
W edle obliczeń polskiego komitetu wy­

borczego,
Polacy liczyć mogą na 4 do 5 mandatów

wnowym senacie gdańskim. W iejsk ie okręgi, 
na (które bardzo liczono, zawiodły, gdyż dały 
Polakom tylko 243 głosy.

Ucieczka z siereg^w „Piasta".
P. Janiga nie chce walki z rządem.

(Telefonem od nsszeao korespondenta.)
W arszawa, (j.) F erm enty  w  ^ S L . P ias t s iv na pewnej kon ferencji P iastow ców  na 

trw a ją  w  dalszym  ciągu. Ostatnio w ystąp ił wiosnę. K ied y  m ianow icie om awiano fam 
z tego stronnictwa n. Janiga, w iceprezes ewentualność współpracy P iastow ców  z 
zarządu okręgow ego P S L . „P ia s t"  w  Tarnc- rządem, W itos, n ie m ając już innego argu- 
w ie. O ustąnieniu swem zaw iadom ił on W . mentu dla siebie, uderzył pięścią o stół i za- 
W itosa  listownie, podając, że w ystępu je re w o ia ł :
stronnictw a z tego powodu, I „Choćby si«j wszysey z tym rządem po-
iż Witos, wbrew  interesom ludu i wbrew godzili, ja się nie ppgodye!**,
programowi stronnictwa, prowadzi lud P. Janiga, w liście swvm stw ierdza, że w a l­

iło otwartej w ojn y  z rządem. ka z rządem obecnie-jest wśród ludu znpei
P . Jan iga  przytacza epizod, jak i w yd a rzy ł n ie niepopularna.

~  Manifestacje s y io w s tm
na cześć Balfoura i marszałka Piłsudskiego,

NADESŁANE,

JAN ŻURAWIECKI
obywatel i były radny m. Lwowa, zmail 
po krótkich, a ciężkich ciert ieniach w Zu- 
rawnie dnia 2. listopada 1927, przeżyw­

szy lat 49.
N A B O Ż E Ń S T W O  Ż A Ł O B N E  od­

będzie się we Lwowie w  kościele św. E lż­
biety dnia 15-go o godzinie 8-mej rano, 
na które to zapraszają krew-nych i zna­
jomych w  głębokim smutku pogrążona 
40068 Ż on a  z  d z iećm i.

Warszawa. (A W .) W czora j odbyła się 
tu m anifestacja syjon istów  warszawskich 
z okazji JO-lecH ogłoszenia dek laracji B a l­
foura. K ilku tys ięczn y  pochód ze sztandara­
m i o barwach syjońskich przeszedł ulicam i, 
zam ieszkałem i przez żydów , do pasażu Si 
mensa, gdzie odbył sie w iec. zakończony o-

k izyk ąm i na cześć Balfoura. jako twórcy 
dek laracji, oraz m arszałka Piłsudskiego w  
dowód -wdzięczności za tols racyjną po litykę 
rządu po 'sk iego P o  odegraniu przez o rk ie­
strę hym nów polskiego i palestyńskiego, 
w iec zakończył się.

Najtańszcm źró- trwałego i lukau-
dłfcm zakupu w U U  Vw s u  sowego oraz najle­

pszych kaloszy i śniegowców jest

Magazyn obuwia B. KRiSZEP
Lw ów , Kazim ierzow ska 10 (dom towarowy). 4260

„ n e i g T d f  F L E U R T
(KWIAT ŚNIEŻNY)

najszlachetniejszy krem  do tw arzy  i rąk, któ­
rem u m lljony part zawdzięcza sw oją p iękność

Wszędzie do nabycia. 50071

Obrtżenfe opla* paszportowych.
(Tele f od naszego korespondentn).

Warszawa (j) Ministerstwo Spraw W e-, który ma w tej sprawię głos osiafeczny, spo- 
wnetrznyeh zwróciło się do Ministerstwa dziowana jest w najbliższych dniach. Jak 
Skarbu w sprawie bniżenia opłat za pasz- j słychać, paszporty zagraniczne, ważne na 1 
porty zagraniczne. Decyzja ministra skarbu, i miesiąc, kosztować mają 25 złotych.

Aresztow anie pacyfisty n ie m T
Interwencja „Obruny

Rzym. (A W ) W  związku z aresztowaniem 
redaktora pacyfistycznego pisma „Menscli- 
heit“  Roetfehera wystobowała francuska O- 
brona P raw  Człowieka list do ministra Stre- 
semanna, w którym stwierdza, iż aresztowa­
nie znanego pacyfisty
może njemi.ie wpłynąć na rozuój stosunków 

irancusko-niemieckich,
oraz prosi Stresemanna o wszczęcie akcji w

Praw Człowieka”.
kierunku uwolnienia aresztowanego. W  zwhf2 
ku z p iwyższem prasa berlińska donosi, że 
Roettcher został już przesłuchany przez sę­
dziego śledczego, któr przystąpił obecnie do 
badania świadków. Prasa przewiduje, że 
śledztwo może potrwać dłuższy czas, ponie­
waż dwaj współwinni prof. Foerster i Karol 
Mertena znajdują się za granicą.

D z i w a c z n y  p r e f e k t
Łatwe przekształcenie pomników uznawanych wielkości.

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, ( j )  Do Ministerstwa Spraw 

W ewnętrznych wołynął oryginalny projekt, 
którego autorem jest jeden z obywateli pol­

skich Jest to projekt na „pomnik uniwersal­
ny", którego oryginalność poleg na teni, że 
korpus pozostałby niezmieniony, a natomiast
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g la w a  mogłaby być dowolnie zmieniana,
tak. że dziś byłby to pooanik X , ju tro Y , za­
leżnie od potrzeb chwili. W umotywowania 
owego projektu obvwatel ów podaje, że nale- 
ży  ogółowi dać
możność zmieniania pomników uznawanych

wielkości szybko i tanim kosztem.
Jako warunek ze swej strony projektodaw­
ca stawia, aby na takim pierwszym , pomni 
ku ln iwersalnym " umieszczona była przez 8 
miesięcy jego  głowa.

2 OSTATNIEJ CHWILI.

katastrofa samolotowa.
Oficer-pilot zginął pod szczątkami samolotu.

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, (j.) W  B ia łow ieży  w yd a rzy ­

ła  się w czoraj w  czasie burzy śnieżnej k a ­
tastrofa  samolotowa. L ecący  od B ia łow ieży  
do P różan  samolot w ojskow y , wskutek de­
fektu motoru, 

spadł ze znacznej wysokości f rozbił się 
kompletnie. Znajdujący się w  samolo -

cie oficer pilot Mieczysław Herman  
poniósł śmierć na miejscu. 

W yru szy ł on samolotem z L id y  w  celach 
obserwacyjnych  i w idoczn ie n atra fiw szy  
na s iln y  prad pow ietrza, w yw o łan y  sk u t­
kiem  szalejącej burzy, padł o fia rą  k a ta ­
stro fy .

Rozprawa przy drzwiach zamkniętych

D w a  w ła  iiiania.
Bandyci strzelają. -- Olbrzymi łup.

(d) T e j nocy dokonano dwu śmiałych wła i 
mań. N a jp ierw  trzej włamywacze us.Ich 
w ali dostać się do magezynu Zakładu W y* 
howawczego przy u licy Złotej ł 10 oboa, 

Cjpry Stracenia. Zostali oni jednak spłoszę 
ni pi ?ez kierownika Zakładu p. Bawarskiego 
i  woźnego' Michała Buka. Za uciekającym i1*  
złodziejami w  pogoń puścił się Bąk do któ 
rogo oddali oni dwa strzały rewolwerowe. 
Na szczęście Buk nie został ranny.

D m gio włamanie miało miejsce przy. 
u licy Słonecznej 1. 42. Tu włamywacze do-: 
stali się do sklepu Józefa Herbsta, z które-? 
go zabrali: 150 par spodni, 60 kompletnych 
ubrań męskich, 100 ubrań dziecinnych, 15 
marynarek i 10 kurtek. Olbrzymi ten łup 
.skazuje, że sprawców włamania tego byli* * 
kilku i że łup z miejsca odwieźli dorożki* 
konną lub autem.

przed# bandzie szpiegów.
(Telefonem od naszego korespondenta).

\A a rrza w t. (j,J W  dniu 21- g e  bm. rozpo­
czyna się w  W arszaw ie budząca ogólne za­
interesowanie rozpraw a przeciw ko bandzie 
szpiegów, z  którą u trzym yw a ł stosunki ska­
zany na 14 i pół ła t w ięzien ia  i zd eg rad o ­
w any kam  tan M ikuta. G łów nym  oskarżo­
nym  jest b y ły  student A leksander Lam cha,

k tó ry  # głośnym  procesie Illin ic za  został 
jn iew  m ion y . O p iócz n iego  zasiędzie na 
ław ie  oskarżonych jeszcze ośm o»ób. D o roz 
praw y, która prowadzona będzie p rzy  
drzw it cl zam kniętych, pov dano 02 św iad­
ków. Oskarża prokurator Borowski.

N ie b y w a ły reUnrti.

łowcem spaleni roboinicy.
Dwa tragiczne wypadki w Hucie Królewskiej.

• Telefonem  od naszego korespondenta)
W arszawa. ,Cj.) Z  K a tow ic  donoszą o 

o dwóch tragicznych  -wypadkach, takie zda­
r z y ły  się tam w  jednym  dniu w  H ucie K r ó ­
lewskiej. G dy robotnik Paw eł Jończyk, la t 
19, pracu jący w  hucie „K r ó l“ , przechodził 
obok aparatu, doprowadzającego rozgrzane 
pow ietrze do wysokich  pieców, na skutek 
siln ie zgęszczonego pow ietrzą, o temperatu - 
rze 700 stopniu Celzjusza, Avysadzone zosta­
ły  d rzw i aparatu i 

na nieszczęśliwego robotnika buchnęło 
rozpalone now irtrzc, zam ien iając go 

w  jednei ch w ili w  słup ognia.
Z  Jończyka pozostały ty lk o  zw ęglone 

szczątki.

W  drugim  wypadku  robotnik Ign a cy  
Tom eła, w chw ili m ijan ia  wózka, odwożą­
cego b !ok rozpalonego żelaza do walcowni, 
potrącił tak n ieostrożnie wózek, że jeden o- 
grom ny

blok spadł na ziemie, 'przygniatając 
obie nogi nieszczęśliwego.

O m dlały ze straszliw ego bólu, Tom cia  u- 
padł twarzą, na roznalone żelazo i

momentalnie spa lił się żywcem . 
Osierocił on żonę i  k ilkoro  dzieci.

Oba te tragiczne w ypadk i, które zda - 
r z y ly  się w  tak w y ją tkow ych  okoliczno­
ściach, w yw oła ły  wśród ludności w ie lk ie  
przygnębien ie.

P rzed  jednymi z „ądów  berlińskich sta­
w ał ostatnio n ie jak i Paw eł Boschmann, 0  
skarżony o ciężką kradzież. W  czasie, roz* 
p raw y sądowej w yszło  na jaw . że Busoli 
m anii ustalił rekord-

Busehmann został w ostatnim  rokit 
dwanaście razy  skazany za 509 w łam ań i 
k radzieży  na karę ciężkiego w iez ien ia  po 15 ' 
lat, czy li na 180 la t ciężk iego więzienia. .Fo­
n ie w;tż poza toni został skazany przez sądy 
zagian ięznę na 28 la t ciężk iego w ięzien ia, a. 
w  ostatn iej sprawie, w  któręj stawał, ska­
zano go na 3 lata  ciężkiego w ięzien ia, w ięc 
g lobalna suma kar, które zaw is ły  na 
Buschmsnnem wynosi 211 ła t c iężk iego  
w ięzienia.

V izeczyw is iośc i tak źle n ie jest, bo­
w iem  Buschmann musi odsiedzieć ty lk o  1,5 
lat, poezem musi być według p n w a  n ie­
m ieckiego wypuszczony na wolność. P -z y .J  
puszczają, też, że w zią ł on um yślnie na sic - «  
‘ńe odpowiedzialność za kradzieże, popeł- 
monę przez kolegów  po fachu złodziejskim .

Z G I E Ł D Y .
Lwów, dnia 14. listopada. 

Na dzisiejszej giełdzie porannej nieoficjalnej 
żądano za oolary efektywne zł. 8'87.

„TYDZIEŃ CHODZENIA'.
Warszawa (A W ) Z inicjatywy komisarza rządu 

-laroszewcza urządzony tu zostanie „tydzień cho­
dzenia". W  ciągu całego tego tygodnia rzesze gim­
nastyków, sportowców i harcerzy odpowiednio in- 
~‘ 'u o watach kierować będą mchem pieszym prze- 

^ . odmów.

da w  W arszaw ie śnieg. U lice  p rzyb ra ły  już 
w yg ląd  zim owy.

Wstrzymanie emigracji do 
Brazylji.

Ś W IA D E C T W A  P R Z E M Y S Ł O W E  
PO D R O ŻEJĄ  !

Al arszawa. (A W .).  Świadectwa p rzem y­
słowe (paten ty ) podrożeną w  W arszaw ie  
w  roky p rzyszłym  o '5 procent N ie  zw ięk  - 
ezy to jednak dochodów Skarbu P a ń s tw a , 
gd yż sumy uzyskane z  te j pożyczk i u żyte 
będą na u trzym an ie Izb  handlowo prze- 
nysłowych, które założone będą w b. K r ó ­

lestwie w  połow ie roku przyszłego.

Z IM A  W  W A R S Z A W IE .  
(Telefonem od naszego korespondenta). 

W am aara , ( i )  Od wczoraj wieetor pa-

Komunikacja Zachodu 
z Polską.

Onegdaj odbyła się u Berlin ie koufer m- 
c ja  z przedstawicielam' kolei niemieckich w 
sprawie bezpośredniej komunikacji osobowej ; 
'i bagażowej pomiędzy Polską, A ng lją , Bel- 
gią , Holandją. Francją itd. tranzytem przez 
Niemcy.

Mimo usilnych starań i  zabiegów pol­
skich władz kolejowych od trzech lat sprawa 
wspomnianej komunikacji dotychczas jesz 
eze nie została uregulowana (ze wszystkiemi 
innemi państwam1 podobne sprawy załatw io­
no jak  najpom yślniej) i była niejednokrotnie 
powodem narzekań na polskie władze kolejo­
we, zwłaszcza ze strony niedokładnie poinfor­
mował ych obcokrajowców. Kom unikacja np. 
pomiędzy W arszawą a P a ryżem , wymagała 
ponownego wykonywania na stacji granicz­
nej (Zbąszyń) biletu i  ponownego nadawania 
bagażn. Konferencja ustaliła bezpośrednie 
ta ry fy  i tablice opłat . wydała, zarządzenia 
wydrukowania odpowiednich biletów.

Rząd stanu San Paulo w  Brazylji wstrzy­
mał lalszy przyjazd polskich rodzin rolni­
czych do tego kraju. Z otrzymany ch wiado­
mości wynika, ze zarządzenie jest skutkiem 
wyczerpania kredytów państwow ych, przeina­
czonych w  r. b. na sprowadzanie rodzin roi 
niczych z Europy. Przypuszczalnie taki siani 
rzeczy potrwa do końca bit, poczem dopiero 
w  początkach i. 1928 należy się spodziewaj 
wznowienia emigracji rolnej do San Paulo — . 
korzystającej z przejazdów opłacanych przez 
rząd tego stanu.

Kronika stryjska.
Stryj, w listopadzie, 

Pn O C E S A  M IE D Z Y  S Ę D ZIA M I. O
zbojkotowaniu przez grono sędziów stry j 
skich. niedawno przeniesionego do S try ja ’ ’ 
sędziego p. dra Steekowa, doniósł .Wiek 
Nowy". P. dr. Stecków cznjąc się tani do 
tknięty. ogłosił im łamach „Dziennika' 
Lwowskiego" artykuł p. t.: „Czerezwyeza l a  
sędziowska w Stryju ". W  następstwie tego 
artykułu wnieśli sędziowie stryjscy skargę 
prasową przeciw p. dr. Stecków.. Ponadto 
wniósł sędzia p. B ie ler skargę przeciw p. & 
o obrazę czci z par. 496 u. k. Sprawa b w y  
wołała tu zrozumiało zainteresowanie. Za­

stępstwo sprawy objął adw. lwowski p. jIr. 
Pi€>racLi.
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Z OSTATNIEJ CHWILI.
Zamach samobójczy na Wys. Zamku.

Tajemniczy doktor. — Operacja w szpitalu.
(d.) Daś przed godziną ósma rano na 

W ysokim  Zamku znaleziono w kałuży krwi 
leżącego dra K  z przestrzeloną piersią. Na 
miejsce przybyło Pogotow ie ratunkowe, któ­
re ciężko rannego przewiozło na oddział chi­
rurgiczny powszechnego szpitala. Osobnik 
ten, będący w średnim wieku, nie <na przy 
sobie żaćłnych dokumentów, a oświadczył że

'nazyw a =ie dr. K . i nie chce po-ać bliższych 
wyjaśnień oo dc swej osoby. Na razie nie 
wiadomo, czy podane przez niego nazwisko 
jesi prawdziwe, jak  również jeszcze nie 
stwierdzone tożsamości osoby.

W  szpitalu natychmiast przeprowadzo- 
i no odpow ednią operacje, lecz niema na- 
dzieji utrzymania go przy życiu.

Skandal w książęce; rodzinie.
Książę Schwarzenberg w spółce z bandytami. - Aresztowanie księcia 
pod narzutem oszustwa. - Rodzina ofiarowuje wysoką sumę dla wy­
niszczenia książęcego więźnia. - Spdinicy księcia pod kluczem. • Wła­
dze czekają na ich zeznania, które w dalszym ciągu mogą zaszkodzić

księciu.
ra. Tam książę przyznał się, że na 25. paź-(?) O wielkim  skandalu w książęcej ro­

dzinie Schwarzenbergów, mających w ielkie 
posiadłości w  Czechach, donoszą z Pragi pod 
datą 24 bm. Oto trzydziestoletni książę, Ędm. 
Schwarzenberg. z linii pierwszego majoratu 
książąt Schwarzenberg, brat księcia Albeita, 
rezydującego na zamku Schwarzenberg w  Ba- 
warji, jak się okazuje, był w  spółce z szajką 
bandytów, którzy planowali włamanie do biur 
„National Casy Register Company".

Księcia Edmunda Schwarzenberga are­
sztowano. Odpowiadać on będzie na razie za 
oszustwo.

Przed niedawnym czasem przybył do 
„National Casy Register Company" i zamówił 
tam dziesięć kas. Cenę kupna pokrył weks a- 
mi. Po kasy zamówione sam się potem zgło­
sił a towarzyszyli mu spedytorowie, którzy 
basy te zabrali.

Potem wyszło na jaw, że z pomocą swoich 
gpólników kazał kasy te sprzedać znacznie po­
niżej ceny wartościowej. Gdy zaś trzeba było 
zapłacić pierwszy weksel, książę oświadczył, 
żeby go skarżyć.

Aresztowanie księcia nastąpiło w  chwili, 
gdy wychodził z budki telefon eznej, gdzie 
prowadził rozmowę z jednym ze swoich spól- 
ników. Detektyw, który go aresztował, pod­
słuchał rozmowę i z rozmowy tej wywniosko­
wał, że przygotowuje się zamach na firmę 
„National Casj Register Company". Na rozkaz 
detektywa książę zaprowadził go do człowie­
ka, z którym rozmawiał Był to syn spedyto-

dziemika planowane było włamanie do biur 
„National Company*.

Aresztowano z miejsca syna spedytora. 
Tego samego jeszcze dnia, po prztsłuchaniu 
księcia na inspekcji policji, aresztowano je­
szcze pięć osób. Nazwiska ich polieja trzyma 
na razie w tajemnicy.

Na wieść o aresztowaniu księcia Edmun­
da przyjechał do Pragi brat jego, książę Adolf 
Schwarzenberg i oświadczył na policji, że po­
kryje wszystkie szkody i gotów złożyć wyso­
ką kaucję, jeśli wypuści się księcia Edmunda 
na wolną stopę.

Rodzina ma nie od dziS w ielkie kłopoty 
z księciem Edmundem. Ożenił on się przed 
dwoma laty z pewną aktorką czeską i wtedy 
to nastąpiło zerwanie z rodziną.

W jednym z prask ch banków złożono 
dla niego 5,000.000 kor. czeskich jako część 
spadkową. Książę Edmund pobierać mógł tylko 
orocenty z tej sumy. Ponieważ dochody jego 
były za małe w stosunku do wystawnego ży ­
cia, jakie prowadził, zapuścił się z podejrza­
nymi hochstaplerami w  wątpliwej czystości 
interesu a wreszcie nie cofnął się nawet przed 
marnem oszustwem. Kto w ie zaś, co jeszcze 
wypłynie na wierzch, gdy zaczną zeznawać 
jego spólnicy.

Skandal jest w ielki, a wśród arystokra­
tycznych rodzin, spokrewnionych z książętami, 
odzywają się glosy, aby czemprędzej zatuszo­
wać to wszystko.

Międzynarodowy oszust matrymonialny.
Miał dotychczas pięć 2on i

W  statnieb dniach sniknął z pewn. pensjo 
na tu w H ietzing, w Austrji, jeden z lokata  
rów, zameldowani tam jako dr. Johan 
Sehnitzer Po  zniknięciu doktora okazało 
sic że oszukał on szereg osób na sumę 6000 
Kn lingów oraz że zbieg od wielu lat upra­
wia! oszustwo.

Już w r. 1902 w Bremie był karany za 
fałszerstwo papierów i  oszustwo rokiem w ię­
zienia, W  .ialozym ciągu fw e j kar je ry  po­
ślubił on cały seereg ko bud w  Europie i A- 
meryoe i wyłudza! on nich pieniądze.

Pierwsza o liarę znalazł w '"909 r. w Ber­
linie. Była to bogatt wdowa D., która obra­
bował z 25.O0O marek Dorzucił. U c  Teł po­
tem do Am eryk i i w  T . Jorku pozna t W ie­
denkę >annę Emmi Scli, którą poślubił, lecz 
no upływie 7 miesięcy zniknął wraz z całym 
majątkiem  małionki. 0> krotce potem, wl ma­
ju  r 1910, poślubił w N. Jorku pannę Bertę 
B., i ,  wnież rodem z Austrji. To  małżeństwo 
„rwało tylko dwa tygodnie. Zrabowawszy 
sonie 500 dolarów, uciekł z pow rotem do Eu-

wszysfkie okradł i oszukał.
ropy. Przy jechał do W iednia naao Frank 
Powors i tu w maju 191] zaręczył się z nieja­
ką panną Lukrecją P. Pobra li się w A n g lji, 
a wkrótce potem Powers wyłudź wszy ud żo­
ny 1200, ą od je j ojca 9000 złotych koron 
zniknął.

Upłynęło w iele lat. a o oszuście nie s ły­
szano nie nowego. W ypłynął dopiero w v. 
1923 w Turynie, Tu poznał młodą wiedeńską 
aktorkę Charlotte R. i przedstawiwszy się 
jako dr. Ronald z N. Jorku, zdobył je j ser­
ce. Razem udali się Jo Neapolu i na. Capri, 
ale sielanka skończyła się tern. że kochanek 
sprzedał całą .-ję i wszystkie suknie
artystki i uciekł do Rzym  a

W  Rzymie spotkał Schnitzer kolegę z i 
>at szkolnych, bogatego bankiera z Paryża, 
Samuela Rechta. Zaproszony przez oięgo do 
hotelu M ijcstic , bandyta zachloroformowal 
go i obrabowa1 na sumę 27.090 franków. ,

Obecnie niebezpieczny oszust poszukiwa­
ny jest przez polic ję wiedeńską. , t

Zniesienie ograniczeń 
dewizowych.

Ograniczenia dewizowe, obowiązujące w 
Polsce od odbudowy niepodległości, przestały 
już obowiązywać.

Waluty i dewizy wolno obeeme sprzeda­
wać i kupować, przywozić, i wywozić bez ża­
dnych ogianiezeń. W  mocy swrej pozostał je­
dynie zakaz wywozu złota. A le i ten przepis 
ma być zmodyfikowany. Mianowicie projekto­
wane jest utrzymanie zakazu wywozu jedynie 
monet złotych i złota w  sztabach, natomiast 
przedmioty ze złota będą mogły być w yw o­
żone bez przeszkód.

P o  jedynek na n u że
w czasie stypy.

PRZECIW NICY ŚMIERTELNIE RANNI.
(b) W micjscowoś* i włoskiej Atiuria, w Apui/t, 

istnieje zwyczaj, że rodzina i przyjaciele r.mi Re ro­
zbierają się przy łożu śmierci i odprfawiają stypę. 
ucz*ując, grając i tańcząc.

Onegdaj zmarł niejaki Micljai Matarosso i we- 
dle zwyczaju rodzina i krewni zcbiali się przy zwTą 
kach dla oprawienia stypy. Bawiono się więc jre « 
solo, śpiewano i tańczono. W pewnej chwili jed­
nak flecista, zbyt wyczerpany tą zabawą, oświad­
czył, że i. e będzie grał więcej. Uczestnicy zabawy 
wpadli w gniew i rzucili się na opornego flecistę, 
który wyjął z kieszeni nóż. Jeden z tancerzy, do* 
prowadzony tem do wściekłości, wyjął również nóż 
i zaczął się pojedynek, który zakończy! się fatalnie. 
Obu śmiertelnie poranionych przeciwników zabra­
no do szpitala, gdzie nazajutrz obaj zakończyli ży­
cie.

Rozmaitości ze  świata.
ROZW ÓJ RER Ł1A . Niemieckie pisma z 

dumą podoją rezultaty ostatnich obliczeń sta 
tystyczuTcl}, które stawiają Berlin pod wzglę 
dem wielkości na irzeciem miejjren, czyli na- 
tychmiiist po Nowym  Jorku i Londynie, a 
przed Paryżem . Oto kilka ważniejszych cyfr: 
miasto posiada 6000 ulio, 145 mostów. 90.000 Jo 
mćw, 1500.0000 mieszkań i 518 hoktffrów ogro­
dów. Ludność składa się z 3 m il jonów prote­
stantów, 400.000 katolików oraz 172.000 żydów. 
W przeciągu roku ubiegłego zawarto ogółem
32.000 związków małżdńskieh. dzieci, poniżej 
roku liczy Berlin T>r/*»«-/.! n 38.000

S T A N  ZD R O W O TN Y STU D ENTÓ W  
S O W IE C K IC H . Zc sprawozdania, ogłoszo­
nego przez Centralne Biuro, związku stu­
dentów uroietarjaekich i zamieszczonego w 
,.fłaboczej GazW ie*, okazuje się, iż ilość 
chorych na gruźlicę, niedokrewuośó, ne.um- 
nję etc. jest przerażająco wielka. Z ankiety, 
przeprowaozonej wśród słuchaczów uniwer­
sytetu tulskiego wynika, iż nr pierwszym 
kursie zarejestrowano 15 proc. chorych, n® 
drugim już 70 proc., a na trzecim aż 84 proc. 
Oczywiście, iż nieliczny tylke odsetek jest 
w stanir chodzić w tych warunkach na wy­
kłady i dlatego daje się zauważyć masowa 
ucieczka z wyższych zakładów naukowych.

MORDERCA Z LITOŚCI. Trybunał v Lun Au- 
gelos rozpotrywać będzie niedługo sprawę dra Ka­
rola von Engela, 72-letniego lekarza niemieckiego, 
oskarżonego o zabicie-żony; której pragnął on wj> 
ten radykalny spsób zaoszczędzić straszliwych mąki 
grożących jej' wskutek nieuniknionego paraliżu. W  
toku dochodzenia śledczego wykryro się, iż tenż' 
sam dr. von Engel już przed blisko pół wiekiem 
stawał przed sądami berlińskimi pod zarzutem zgła­
dzenia z iitości całego szeregu swoich pacjentów, 
cierpiących na bolesne choroby chroniczne.

10 DOLAROW ZA WYRAZ. Sprzedaż książki 
pod tytułem „W e" (My) Lindbergha Dostępuje w; 
tak zawrotnie szybkicm tempie, iż dziś już autor 
jej zainkasował, iako honorarium  2,000.000 d o la rów . 
Ponieważ zaś obliczono, że w całym tomie znajdzie 
się 50.000 wyrzów, przeto napisame każdego z " ‘dk 
przyniosło mu 40 dolarów doehodn.
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Słynny WŁODZIMIERZ 6AJ0AR0W
nialszym superszlagierze produkcji NIEMIECKO-FRANCUSKlEJ p. t. 40082

(Odwieczna pieśń żaru płonącej 
krwi — kraina hyjm Ow). 

„K o p e rn ik *  - „M ai y a ie n k a "

maiszym superszlagierze prowiKcp JNiaMiŁę-au-r k a t

„Bk A Ł1 NI£W0LNICA“
Dpum al w szpltali|.

Chory na gruźikę zastrzelił swoją narzeczoną.
(b .) W  szpitalu Sain t Roch ,v N ice i ro- W łaśn ie po przybyciu do Nicei, od-

zcgra ł się onęgda.j w strząsający dramat, o- ■ w iedzila  onegdaj swego narzeczonego. —  
k ry ty  dotąd mi okiem  tajem nicy. Od dtuż- W  czasie rozm ow y, k tScft zresztą w całości 
szego czasu leźal lam  m iody, 27-letni optyk, n ie słyszano, usłyszeli św iadkow ie s owa 
Em anuel Notarias, chory na gruźlicę. Od- Notariasa  : „ A  w ięc n ie chcesz o niezero
w iedzie  i go  codziennie jego  narzeczona, wiedzieć pocz.in. ro z ieg ly  się dwa strza- 
panna H elena B in i. N otarias b y ł to mlo- ły  rewolw erow e. Panna l^ n i tra fiona w 
dzienioc bardzo pracow ity  i poważny. P ra- serce, padła trupem na mmiseu. O pow o  
cująe w  jednym  ze sklepów optycznych  w  dach katastro fy  n ic n iew  adomo. P rzy - 
N ice i, pozna; pannę Helenę B in i, córkę wda puszczają, że N otarias zauw ażył zm ianę w 
śc ic ie li handlu korzennego. P od łu ższe i zna usposobieniu panny B in i po p rzy jezdzie  z 
jomoś :i Notarias zaręczy ł się z panną i P a ry ża  w  stosunku do proponowanego o r z e . 
m ia ł ją  poś'ubić za zgoda rodziców , gd y  n iego małżeństwa i  to go popchnęło do tra­
ci ężka choroba przykn  a go  do łoża. Panna gicznego czynu.
B in i od w ied z ia ^  bardzo często swego n a ­
rzeczonego, a nawet, w yjechaw szy do P a ry ­
ża, korespondowała z n im  bardzo żywo.

Kronika bieżąca.
15 a WTOREK

rz. kat.: Leopolda;

l i s t o p a d a
m gr. kat.: Jozafata.

T e m p e ra tu ra  w  dniu  E4-go lis top a d a
o  g o d z in ie  £ -n ie j ra n o  i +  l ł C.

R t Pi-ńTUAR TF  \TRU WIFI K1FGO 
Poucdz. ałek: Wśród sukien roztańczonych. 
Wtorek: losca. Występ Smrnowa.

Rt ot R T l AR t f a t r u  NOWOŚCI, 
pon edziaiek: Najpiękniejsza z kobiet.

I 4 1RI M AIFO O : 
Poniedz:ałek, wtorek i środa: V rielka rewia

warszawska Zniżki ważne.

KINOTEATR)

APOLLO : Oracz w szachy.
CHIMERA: Bunt krwi ieżlaza.
C A S IN O . W  m iłosnym  obłędzie.
FATAMORGANA: Kariera modelki.
GRAŻYNA: Trędowata.
KOPLRNIK: Żyd wieczny tułacz.
LEW : Oracz w szachy.
MARYSIEŃKA: Żyd wieczny tułacz.
P A L A l  F : W s:ódmem n>eb e.
PASAŻ: 1 rzv lata polowań w Afryce.
ŚW IATO W ID : Placówka śnrercl.
UCIECHA: Kawiarenka w Kairze.

PROGRAM KASYNA I KOŁA L IT -A R T . na 
bieżący tydz'ed: W  czwartek 17 bm. Koncert Lu­
cyny Robowskiei, pianistki z Warszawy. Program 
obejmuje wyłącznie utwory polskich kompozyto­
rów. Początek o g. 20-ej.

NAS? FE-JLETON T YG O D N IO W Y  -
W  dzisiejszym nnmp ze zamieszczamy fe jle - 
top tygodniowy W  RA O RT A.

TE/. Fit L W O W S K I Wr PRZEM YŚLU.
l>oskonała komedjf' P raksj ego p. t. ..Jej 
ChłopezTk*- śe;ągneła onegdaj do w ielkiej 
aall Dom Robotnezego cały doborowy 
P iz e in y ś l Dobra sztul.a i koncertowa gra 
ugranego zespołu z p. Tatrzańskim na ezelr 
udobmły dla iT iip w  lwowskich scen nowych

zwolenników . R a z ił nieco brak 'Oryginal­
nych dekoracyj, poautem z przedstaw ien ia  
b y li wszyscy zadowoleni.

REW JA: ML MOR RZĄDZI, W  TEnTRZE Ma- 
ŁYM . Artyści teatrów warszawsK eh Oui pro quo
i Perskiego oka, zachęceni irebywałem przyjęciem 
jak ego doznała rewja: Humor rządzi, przealuża ą 
swoją gościnę we Lw ow e. Znakom :y program o- 
klaskiwany tak gorąco przez roztawńną pubticz- 
ność, pozostaje na afiszu do środy 16 om. włącznie. 
Od dziś, tj. od poniedziałku 14 bm zniżki ważne.

ZARZAD POWSZ, W YKŁADÓW  UNIW I PO­
LITECHNICZNYCH donosi, że siódmy wykład
prof. dra St. Zakrzew skiego pt.: Wstęp do hi­
storiografii polskiej, odbędzie się w poniedziałek 14 
bm. o g. 18-ej (6-cj) w sali Kopernika, Uniw. ul 
Marszałkowska 1

X-LECIE ZW. ARTYSTEK POLSKICH. W  sa­
lach Tow. Przyj. Sztuk pięknych otwarta codzien­
nie od 10 do 4 g. wystawa Związku artystek pol­
skich.

ŻYDOWSKI KLUB MIESZCZAŃSKI zawiada­
mia, że walne zgromadzen'e odbędzie się dnia 19 
bm o g. 19-e] w lokalu wałsnym przy ul. Kopernika 
20 II v,

ZLIKWIDOWANIE LOTCRJI AKADEM'CKIEJ.
W  dn:u wczora!szym wobec zakończenia VI T v- 
godr'a Akndem'ka zlikwidowana została rńwntoż 
IV I  oterja akad. Fanty wygrane a nie podięte w 
pawilonie można otrzymać do dn’a 17 bm. (czwar­
tek) włącznie w koortecie VI Tyg. Ak. ul. Łoziń­
skiego 7 o g 19— 20, Późniejsze zgłoszenia nie bę­
dą liwzzlpdtrane.

STYPENDIA. Tymczasowy wydział samorzą­
dowy ogłosił konkurs na V'aku'ącc stypend’a fur.- 
dacyine z terminem do wnoszenia podań do 5 grud­
nia br Warunki otrzyrttania styoendów z poszcze­
gólnych fundacyj podano w ogłoszeniach konkursu 
iidzrdovch rektorom szkół akad. i dyrekcjom męs­
kich szk. średnich, oraz na tablicy ogłoszeń Tymcz. 
wydsEałtf S P rm w firP erfl we Lwowie.

SKUTKIEM TNTERWENCJI inspektora Tow. 
Opieki nad zwierzętami p izv ‘ rzvmano handlarzy 
buflła Abrahama Hoc-hberga, Izraela z Glinian, oraz 
Herscha Bognera z Gołogór, co do których stw ier­
dzono, że zalali sprowadzone na targ cilęta więk­
szą ilością wody. celem zwiększenia żywej wagi. 
Po sprawdzeniu faktu i spisaniu protokołu poli­
cyjnego, winnych pozostawiono na wolnej stopie.

OD ADW OKATA dra Romana Żywickiego o- 
trzyma!;śmy następiuące p:smo: W  numerze 7905 
szan. pisma z dnia 28 paźdz. br. ukazała się notat­
ka pt Aresztowani zabójcy na pl Krakowskim, 
której treść me odpowiada prawdzie. Powołu:ąc się 
na par. 19 ust. pras, względnie art 32 dekretu pra­
sowego p Prezydenta Rzoltej. upraszam w imieniu 
kiijenlki n o Tekli Rrzstockiei. handlarki na

pi. Krakowskimi, zamieszkałej we Lwowie ui Kró­
lowej Jadwigi 30, o pom.eszczeme następującego 
sprostowania. N epra.sdą jest, jakoby przyczyną 
krwaw ego zajśca miała być p jana niejaka Roz- 
stocka, za którą ujął się Dz.edziński, gdyż ona czę­
sto wysług.wała s ę zlcdzie om w różnych ich sii^a 
wach i pomagała w kradzieżach, natomiast prawdą 
jest, żę Rozskcka me była przyczyną żadnego 
krwawego zajść a, — że w ow j m czas e całk,ein 
pijana n e była, że Dz edzińsKi za n~ą sę  nie ujmo- 
w„ł, i ze Rozstocka nigdy me wysług wała s ę  zło- 

1 dziejom w żadnych ich sprawach I nigdy me poma­
gała w kradz eż-ach.

(d) NAPAD NA POcT l RUNUOWl GO. Na ul.
Łyczaków ske; dwaj osobnicy napadł, w.eczcrera 
na przechodzącego tamtędy posterunkowego służ­
by śledczej Jana Pa.ąc/ka i pobili go teoerą na.Bo­
dziem. Nanastn kó w, którzy następn-e uciekli. Pa a- 
utek ścigał i strzel.ł za nim. ze swego rewolweru. 
Shzał jednak chyb i. Później stwierdzono, że ty­
mi napastn.kami pyl: Piotr Kozak i Zygm. Koźfttk, 
zm r. orzy ul Pijarów 48,.których policja areszto­
wała.

(d ) PRZEL I Y  NOŻ. Al N.eznany sprawca no- 
żtii przebił Edwarda Drohobyckiego, mieszk. pr/y 
ub Kordeel: ego 47. Rannego przew ozło pogotowie 
ratunkowe do szn taki.

(d) WYPADEK AUTOMOBILOW Y Ul. P Isud- 
skiego przeje/czato auto osobowe nr 8579, prown- 

i dzune przez szofera Mich. Stankiewicza. Aulo to 
najechało tam na Anton.ego Drozda, który został 
s u o  pokaleczony. Stankiewicza, po sp  saniu pro­
tokołu, oddano do aresztów pol cyhiych.

(d) ZACZADZENIE. W  m eszkąn u w realności 
przy ui. Zan.aisijnowsk.ej 21 uiegla przypadKu- 
wemu zaczadzeniu w nocy Anna Gerstner Ucząca 
25 la* Pierwszej pomocy udz eiito jej pogotowie 
ratunkowe, przyprowadzając zaczadzoną do przy­
tomności.

(d) WYSZEDŁ I NIE WRÓCIŁ. Marja Dopei- 
stem, zam- przy tu. Kętrzyńskiego 22, zawiadom la 
policję, że syn jej Waierjan, liczący lat 16, wyszedł 
z domu i więcej nie wrócił. Jest on blondynem o 
twarzy okrągłej, a ubrany byt w popielate ubranie 
i półbuc k;

(d) SPt OSZONY KON. Na ul. Karnej spłosz .1 
się koń. który ..ostał dopiero na pl. Krakowsl m 
przytrzyman Woźn ca jego doznał złaman a le­
we ni "i i stłuczenia głowy. Z potrąconych prze- 
ci. idniów Józef Ehrich (ul Słoneczna 55) doznał 
złamania niawej nogi i Anna Ochar (ui. Starozakou 
na 5) została silnie potłuczona. Wszystkich odsta­
wiono do szp tala powszedniego.

(d) NAPa D NA MIESZKANIE. Er. Birecki, zam 
przy ul. Żu śskiego 2, zawiadomił policję, że w cza 
sie jego pobytu w mieszkaniu Anton ny Srokowej 
wradł do jej mieszkana Andrzej Patralskl. miesz. 
przy ul. Łycz kowsKiej 25 i zmusił go do opuszczę- 
nia m eszkanG Srokowej. P rzy  tej sposobności Pa- 
tralski zabrał mu laskę wartości 5 zł.

(d) POŻAR. W  realncśc’ przy ul. Rappaporta 
19 powstał groźny pożar pokojowy. W  mieszkaniu 
KoJmana Zimmermana z niewiadomej przyczyny w  
plom ęniach stanęła pryska ścianka. Na miesce 
przybvła straż pożarna i ogień ugasTa.

(d) ARESZTOWANIA. Policja wczoraj aresz­
towała Kaz. Rubaszewsk'ego. zam. przy ul. Stryi- 
skiej 4, /a gwałt publiczny: Wł. Połamanego, miesz 
przy ul. Nowe! .0, za oszustwo na szkodę Konrada 
PachoisKiego* Seweiyna Horna, mieszkaiącego w 
Zamarstynov'‘<s za oszukańczą gre w trzv karty; 
oraz Stef Szczygielską. Dorotę Mańik. Karolino 
Szczygielską. Stan. Krzysztoń. Zofię Steinhauser, 
Ewe Lazar. Helenę Kurzydło < Kazimierę Bityk za 
wałęsanie się po ulicach miasta.

1 ttakryda stołowe 7 j
| KOPERNIKA 14 naprzeciw idna^omernik. I

-------------------- 5884

2łoty zegarek  damski „Nowado“, o- 
walny, na rękę, został zguLionj dnia 9 b. m. 
w przejściu przez ul Mochnactdego ku Par­
kowi Stryjskiemu. — Znalazca otrzyma sowitą 
nagrodę u sekretarza Teatru Małego przy ul 
Gródeckiej. *458
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Przerachowanie zobowią­
zań przedwojennych.
Jak donoszą z Warszawy, w najbliższych 

P dniach zapaść mają decyzje co do przeracho- 
wania zobowiązań przedwojennych.

Wobec dekretów stabilizacyjnych, spra­

wa rewizji „lex Zoll*1 jest istotnie b. aktual­
ną. Szerokie sfery właścicieli zobowiązań 
przedwojennych nie traeą nadziei, że czynniki 
miarodajne uwzględnią słuszne postulaty, idące 
w kierunku przywrócenia pełnej wartości tych 
zobowiązań z okresu przed spadkiem złotego, 
co niewątpliwie stanowiło myśl prawodawcy.

W y n ik is p o rte m * z  niedzieli.
Czarni biją Has.moneę 4:0. — v. irta-1 urysd 3:0. — Śląsk Świętochło­

wice wchodzi do Ligi państwowej. — inne wyniki krajowe.
Zamarzamy powoli. Jura domaga sic 

wyraźnie zmiany dekoracyj sportowych — 
czas bj m iejsce Piłki nożnej i lekkiej atlety­
ki zajęło narciarstwo, łyżwiarstwo i hokej.

W czoraj w południe zdawało się jednak 
Czarnym i Hasmonei, że nie pora jeszcze na 
leże z.mowe i mimo dość rozmokłego bo -

S K * R B  M A T K I

Poznań: Warta — Turyści 3:0, valkovei po­
nieważ Turyści nie chcieli s ę  zgodzić na sędziego I 
kpt. barana. Zawody o mistrzostwo Ligi. j

Warta I B. —  Olimpia 5:2. '
Katowice: Śląsk — Garbarnia 3:0 valkover.! 

Decydujące zawody o mistrzostwo Lig okręgowych I 
Zawody zostały przerwane na kilkanaście minut

ska poszli w footballowe tany, stanowiące przed końcem, pon eważ Garbarnia nie chciała zgo­
dzić się na rzut karny, podyktowani' przez sędzie­
go p. b awrockiego.

IFC, Policyjny KS. 5:4.
Amatorski KS, — Ruch rezerwowy 7:4;
•9 Mysłowice — IKS. Tarnowskie Góry 6:4; 
Orzeł - Kresy Królewska Huta 3:0.
Fcgoń ('Bytom) — Śląsk (Tarnowskie Góry) 7-i 
Warszawa: Warszawianka — Makkabi 5:0 (4:0) 
L e ra  -  Skra 12:2 (&:2h 
Łódź: Łódź — Górny Śląsk 7;1 (3:0), zawody

rewranż dla Czarnyeh za klęski ligowe.
W Pozrianiu Turyści nie pogodzdi się z 

W artą co do sędz ego i pojechali do domu, 
n e ozegrawszy zawodów, w Katowicach 
zaś Śląsk zatriumfował nad Garbarnią, nie 
szczędząc mu razów przez swych satelitowe

Cz3fili>Ha îtldi!£a 4:0 (2:0).
Hasmonea: Griinberg — j iirness, Piei-

SChter — Schneider, Horowitz, Pluhr - Adler, m'ędzym!astowe. Bramki strzelili Aidek (3), H o f-  
Birnbąeb. Steuermann. Urich.

Czarni: K rasick i - Chmłelo-wski, Owjat- 
W yżykow ki, W itkowski, Grabowiecki - O- 
strowski, Drapała, Nastula, Sawka, Lemi- 
szka

Składy obydwu urużyn nieco osłabione.
"W Hasmonei brak Hedlcra. Ilah lera  i Se.- 
dla, u Czarnych by Pińskiego, Konopaska,
Domiezka i Kopcia IV . N ie mogą sobie za­
tem obydwie strony niczego zarzucać. t- a- 
wat „zimowe1’ boisko Iwowsk e, jak Cytade-

mann (3) ; feowisk dla Łodzi, oraz Geisler z karne­
go dla Oórr go śląska.

Pogoń (Stryi) -  Górka 2:2 (1:1. Bramki strze­
lili dia Prgori Lachowicz z karnego 1 z samobójcza 
dla Górki zaś N^heKk-'. Sędzia p Brach.

SKANDAL BOKSERSKI W WARSZAWIE.
W  sDiawie Radomski — Schuman ustala PZB 

po przeprowadzeniu szczegółowego dochodzenia, 
nasiępu.ąoy stan rzeczy; I

Dnia y ub tu, walczył w cyrku warszawskim

! . • & ■ ■  ■  ■  *■■*! 
t e a (i ■ c

ŚUDER D L ^ D 7 .* Ć

jOUDRE
J « s  b m m a  a

W  M E T A L O W A  PUDfcŁM J
Żądać wszędzie ! 414b ządae wszędzie •

la, n iezbyt nadawało się do rozegra  i i  a tych  zsm.ast reklamowanego Scliu ..atia z Drezna pod 
zawodów?, chodziło jednak o rewanż, k tórego nazwiskem tegoż p. Radomski z Poznania a w 
Sm Czarni dom agali —  d la tego rozegrano go  zw.ązku z powyzszem wymerzono następujące ka
mimo rekordowi ego opóźnienia.

'■V zawodach tych okazało się, że Czarni 
rozporządzają o w.ele bogatszym materja- 
Jem graczy, aniżeli Hasmonei — rezerwowi 
ich bowiem zawodnicy n e tylko, że nie za­
wiedli, lecz przeciwne dostroili się do resz­
ty ’ ‘zespołu i gra li zupełnie poprawnie.

Rasmonea zawiodła. B iało - niebliscy 
gra ją  z zapałem Jedynip o wielką stawkę i

ry; 1) p. E. Latowskiego karze się dożywotnią dys­
kwalifikacją, a podległym klubom zakazuje się za­
trudniać p. L  w’ chaiakterze trenera bolesersk.ego

2) p. Radomsk.ego karze sie 2-letn ą dyskwali­
fikacją, uwzględniając okoliczności łagodzące, trud­
ne położenie mateijalne wskutek choroby i śmierci 
ojca w tyra okresie.

3) p. Junoszę Dąbi o wsi; ego karze sie tylko na- 
pomn wtem, biorąc pod uwagę wybitne zasługi.

potrafią osiągnąć piękne rezultaty, skoro położone około rozwoju sportu bokserskiego., 
jednak spostrzega, że nie idzie, lub że n o -,) p. Majchrzyck emu ud/.ielono napomnienia,
warto się wysilać, kapitulują zupel. iie, wpro- Pozatern sprawę postanowiono skierować na
wnikając bezpofrzebny chaod nabo-.sku. drogę sądową.

Zwycięstwo Czarnych jest może nawet r c l .r„ , n
więcej, jak zasłużone, gdyż w pierwszej po- f REKORD SZYBKOŚCI SAMOLOTU.
Iowie *.io schodzili z połowy Hasmonei, d a - ' Major de bernardi dnia 4 i 5 brn. w obecności
j*łc je j przykładową lekcję, jak atakować przedstaw cież międzynarodowego Zw. Lotn. 1 Ae- 

1 należy. rokiubu italskiego dokonał kilku lotów na wodno-
Gdyby me - rzeczni enie sęlziego p. Przy- piacie celem pobicia ostatnio ustalonego przez an-1 

byl.-ikiego pod względem spalonych, byliby sielskiego lotnika Webstera rekordu szybkości fc-s 
Czarni _ już w pierwszej połowie strzelili tu. Maioi de Bernard; osiągnął szybkość przeciętną ■ 
przynajm niej ,_ztery bramki. Komu się wie- 477‘876 km. na godzinę, przyczem były momenty, i

Jż w napadzie Czarnych grał bramkarz D ra­
pała i obrońca Lemiszkn — wyczyn tej lin jl

daje sceny mimiczne pełne wyrazu i s ly, w y­
biegając daleko poza tan.ee w śc.slem tego słowa 
znaczenu. Jego sztuka jest jakby symfonją ruchów, 
i mimiki, subtelną, wolna od wszeik ch rysów, któ­
re częstokroć taniec może kryć w sob e Zatem: 
sceny minrezne! To okieśleńe dla sztuki Leontje- 
\va byłoby może odpowiedn ejsze. Nie brak jej ta­
necznych ruchów, nic w riich jednak leży h-ktycz- 
na treść. Odezwą się może czasem siln e srą nutą, 
nie tak !cdnak silną, by poczęła dom w waó w lego 
świadczeniach. Skala ich jest bardzo obszerna. S ę- 
ga wyżyn prawdziwego trag zmu (Spow edź I Nie­
chaj każdy niese swój krzyż), zna'?hre od-owtedni 
wyraz dla ekstremów w scen e tak’ei. ak Świę­
toszek lub Wspomnienia z W  edrfa. z którveh prze 
bija spora doza humoru. Jest też niesłychanie elas­
tyczna opierając s;ę na faktycznej irwencit. utrzy- 
mywanci w granicach mpwdz \vre ió*ntP4fvłn nmia 
ru artysty czego. Patrząc na „taniec11 G.yuitiewa 
widzi sie Drzepiekne skoordynowanie rucłińw, zwfa 
szcza ruchów rak żv\va hrg się
piękność u!ęć scewcznych Tak pojrmóac sw?o'ą 
sztuk" 1 ernt;pw ó >'e *rzeczv 'stotrre irenowsred- 
nie, stad i n r -m  banalna „W ieczór 0,ńców" 
nie odpowiada treści.

Stmne muzvb,7,-a v ięczoru obiał k^oMmistrz 
Kurt Glas irtereswmcy woł-Hto w pzed^łęjiach 
swo’ch. które sa dla szti»*'f i  t-^<•.
wa. ale interesn!pc.v w ftef(e tako nicorzecietuy pfa- 
ęisfa. Jczo Truz,Tka w '•neln'a:acardą'irz“ r v v  omnię- 
dzy y.ystepam5 1-epnth’ wa. stwierdzała. "artysta 
ten ma wiele rzeczś' włas^-ch do nowiedzenią.

P ro i Lesław law-wski.

DOROCZNE WALNE ZGROMADZENIE sekcii
Jest horozo piękny dzięk i dcskrmalej .orm ie jek»oafietyeznei Akad. Zw. sportowego we Lwowie

E u . -  t- *?>  9 ■ ■ »  «W  drugiej części gry dochodzHi biało 
niobiośc.r kilkakrotnie do pozyeyj srrzało- 
Śwyęb, Sieucnióuni nio sje-iszyl się jednak 
zbytnio, mając wyTbituą inklinację do za 
śniecią snem zimowym.

Zdaje się w  tym sezonie dość zawodów 
piłkarskich, najbardziej bowiem upragnione 
rewanże nie powinny odbywać się w takich 
warunkach klimatycznyxh,

Zdobywcami bramek są Sawka (2). przy-

I

ul. Marszałkowsk ej o g. 20-ei. W  razie braku prze­
pisanego kompletu wąhte zgromadzenie odbędzie 
s‘o w  pól godziny później.

Z salt kotiłiertcwej.
(Szasza Leonłjew.)

Wieczór Szaszy Leontjewa oznaczono w prog- 
ezem jedną strze lił z rzutu karnego, Nastn- ramie jako W ieczór tańców, lecz chociaż nazwa ta 
la X, przyczem  p rzestrze li! eona jm n iei czt.e- wiele mówi, to jednak może n'ezupe!n:e szczęśliwie 
r j  pewne bram ki :i. Lem iszka 1-dną. W id zów  określa sztukę młodego artysty. Jego wieczór jest 
kjlknset. ) czemś więcej! Lcoatjew nie tańczy? tylko, I.eontjcw

ZmtekK
BAN DEL Za GR ANIC7NY Rzpuej PolsŁio1. U-

kazał się zeszyt 8 tego miesięcznika, tawlsralący 
dane, dotyczące obrotu targowego Polski w Sier­
pniu 1927 r. Klasyfikacja towarów test tak szcze­
gółowa, że pozwala na rozległe wykorzystanie da­
nych dla celów praktycznych, w zakresie Importu 
i eksportu. d>atego też rmesieczuiK ten cieszy się 
wielkiem powodzeniem i uznawem sfer gospodar­
czych. Z drugiej strony stanowi on poJstasrowy 
materia' ż.rói"ov>v dla wszystkich, zaimtóąśycb się 
poważnie aktualną obecnie sprawą bilansu fi?** 
dlowego.
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Program radjakoncerfów.
W torek dnia 15 listopada 1927.

W AP .& ZA W A  (1111 m.) Godz. 17.45. Kon- 
v©rt popołudniowa. W ykonawcy: OrŁ iestra 
P . R. p o i dyr. Jozefa Ozi mińskiego Mar.i a 
W  ilkomirska (akoinp.) Kazim ierz Czeko- 
towski (śpiew) Kazim ierz W iłkomirski (wio­
lonczela). — 19.15. Rozmaitości. — 22,30. 
Traasmisjf] muzyki tanecznej.

K R a K Ó W  (422 m.) Godz. 12.00. Transmi­
sja sygnału czasu, „iiejnału“ z wieży M a­

riack iej i komunikatu lotniczo - meieoroK 
gicznego oraz koncert płyt gramofoaowych. 
19.15. Rozmaitości. — 20,00. Transm isja „hej- 
nału“ z w ieży M ariackiej, Komunikaty. —  
22,30. Transmisja muzyki z restauracji „Pa- 
villon “ .

PO ZN AŃ  (280,4 m.) Godz. 12.45. Koncert 
gramofonowy. — 19,00. Nadprogram. — 2030 
Koncert organowy nrof. Feliksa Now ow iej­
skiego. Solistka. W iesława Gichowiczówna 
(mezzosopran).

Niebywale czysty i silną audycją otrzymacie, — stosując dalekosiężną
lampę detektorową

RE 074
„ T ^ L E F U N K E N “

Wyrób T-wa „OSRAM u
4188

Ł teki karykatur

senator Ch. Nar. p. SterM.

Obrazki z inspekcji polic.
DRABINA SPADLA Z HUKI KM NA ZIEMIĘ.
Starszy posterumcowy Tomasz Popkiewicz spro 

wadził przed srogie oblicze zastępcy VI komisaria­

tu policyjnego u Geyen. niezwykłego przestępcę. 
Pan August Huk — tak bowiem nazywa się spro­
wadzony — zlamal drabinę magistracką, opartą o 
latarnię gazową. Wydrapal sie s:ę na nią aż na 
ostatni szczebel, drabina pod jego ciężarem spadla 
na chodnik i odniosła bardzo potyażne uszkodzenia.

—  Co pan chciał od biednej latarni? Czy panu 
zawadzała? — pyta go uprzejmie dyżurny komisa­
riatu.

— Panie komisarzu! —  wyjaśnia sprowadzo- 
ny. — Jak Boga kocham, do latarni nie czułem, ant 
nie mam żadnej złości. W  tej całej historji jestem 
sam poszkodowany. Wracałem najspokojniej do do­
mu, godzina była druga w nocy, nagle patrzę a za 
mną idzie kilku podejrzanych gcścl. Ja począłem iść 
coraz szybciej, oni różnież. Nastraszyłem się nie­
zmiernie i puściłem się galopem. Oni także. Poli­
cjanta nigdzie nie widziałem, bramy domów zam- 
knęte i w tym strachu schroniłem się na drabinę, 
stojącą obok apteki Łazowskiego. Postanowiłem na 
latarni bronić się tak długo, aż nie nadejdzie po­
moc. Jeszcze chwila a byłem na szczycie drabiny. 
Myślę sobie: wreszcie udało mi się uratować, gdy 
wtem razem z. drabiną spadłem na ziemię. Czuję, 
jak mnie ktoś łapie za kark, myślę, że to moi na­
pastnicy, obracam się, a to posterunkowy. I spro­
wadził mnie tu na komisarjat. Tamte batiary puu- 
ciekli a ze mnie niewinnego człowieka, mieszkają­
cego pod numerem, palacza kolejowego, jeszcze się 
ściąga protokoły. Proszę mnie puścić do domu, a 
szkodę 3I1 zł. za drabinę, wyrównam gazowni, gdy 
będę miał pieniądze.

Starszy przodownik Geyer poleca dyżurnemu 
spijać protokoł a następnie wfydale polecenie pozo­
stawienia p. Huka na wolnej*stopie.

Pan Huk powinien zrobić zażalenie do magi­
stratu, że miejskie drabiny są tak łicho przytwier­
dzane do latarń. Niema nigdzie przepisu, że obywa­
telowi nie wolno sie drapać na latarnię lub dra-

b nę magistracką. Wolnemu lwowskiemu obywate­
lowi wszystko wolno. Rzeczą zaś magistratu jest 
pilnować, by przy takiem drapaniu mieszkańcy mia­
sta nie ponosili żadnej szkody. ROFI.

Pomnik św. Franciszka 
z Assyźu.

W  Medjolanin odbyło się niedawna uro­
czyste odsłonięcie pomnika św. Franciszka z 
Assyżu. W  uroczystości w z ię li udział przed­
stawiciele rządu. Jest to p ierw szy pomnik' 
w ystaw iony mnichowi.

Naczelny redaktor:
B R O N IS Ł A W  L A S K O W N IC K I  

Odpowiedzialny redaktor:

JÓZEF K R ZYSZTO FO W IC Z.

O G Ł O S Z E N I A

Proszę korzystacie z powodu odnowienia lokalu, 
sprzedaje za bezcen Suknie, 
Płaszcze, Bielizne, Trykotaże, 
Pończochy, itd. Mag. Konfekc.

B A T O R E M 6 Urzędnik., Nauczy- 
cielkom, Wojskow.
opus i ulgi. 4202

O K U L IST A -O P E P A T C ^  *0061

Dr. A. H a r s c l e n d o r f e r
b. lekarz kliniki wiedeń. i b. sekundarjusz szpitala 
państw, we Lwowie, ordynuje obecnie ul. P ił­
sudskiego (P ań sk a ) I. 3, w godz. 8—9 i 3—5.

Dr. FEURsMG w chor. wewuętrzych 
prześw ietlanie jtoęnt- 

gAneiń, leczenie diatermią. Lw ów , PI. Smolki
I. 5s (Kino ^Marysieńka1*). Teł. 41— 59. 40047

specjalista cnorób w enerycznych I saórnychDr. i m m  b. sek. szpil. wied. i lwowsk.,
ord. 8— 10, 2—6, w niedzielę 

od 9—1,-Lw ów , ulica "isnyka 1, róg Piłsudskiego 
(Pańskiej). Telef. 4P-01. 4097

Specjalista chorób w ener., skórn. i kosm etyki i

Dr. Srtjy/ĄRZ ̂ S:-s.ś£'
kiego 4, naprz. gł.

poczty. Leczenie plam, brodawek, włosów elektrolizą, 
diatermą i lampą kwarc. Leczenie żylaków. Tel.16-6)

4CO70

Specjalista chorób skórnych i wenerycznych  flr l-inlrłcło n t). elew. klin. wied. i beri. 
U l  ■ U U IU  . I  or(j 0(j jo-12 i 2-5, w niedzielę 
.1 święta od 9-1 Kraszew skiego 3. Tel. 31-42. 38780

Specjalista chorób skórnych i w enerycznych
Seknnd. Państw. jG,*, A  M A r t C I  ordynuje 
Szpitala pówsz. W .  M . N A l f C .  ód 12 -6
Lwów , plac Halicki 7, Tel. 31—30. 39095

S p e c j a l i s t a  chorób płuc, serca i żołądka

D r. Fi-LIK S  |
Lwów , Gródecka 46. Prześw ietl. Roentgenem.
S p e c j a l i s t a  chorób nosa, gardła i uszu

H T" kll‘ Dr. J. NEUMANNnik wiedeńsk. 
ordynuje obecnie przy ul. Fredry 1. 7, od

11— 12 i od 3—5. Tel. 20—41. 3735

DE1TYSTA Dr. A. PFAU
PRZENIÓSŁ SIĘ 39376

NA ULICE LEG  JONÓW I. 23. 1
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C E N T R A L A  FONCZOCH, P F A U ,  RYMEK 1 9 £ | T J f c j S
W chorobach wewnętrznych i dzieciHr. WEINBCRGER, 3-ao Maja A

ordynuje od 3—6. 3589 Lampa kw arcow a.

D E N T Y S T A  BRGDS&A-BATIE^
Lwów, Hetmańska 24 — ord. w chorobach zę­
bów i jamy ustnej — leczenie Solux. Wykonuje 
roboty techn.-dcnt na dogodne warunki. 4140

Dr. Zofia W suserJanowska 2S*M  * 15 Te|_ 25-19 39641
powróciła. — Choroby skórne i wener. od 3—4 
Kosmetyka lekarska od 12—1. Operacje estetyczne 
zmarszczek, usuwanie włosów, brodawek, znamion 
djaterm ją, elektrolizą. Leczenie żylaków, odmrożeń.

ZAKŁAD DENTYSTYCZNY
BERNARDA BERGERA
LE G IO N '' 40069 9—1 1 3—6.

HłERMOSOWE
F L A S Z K I
I W KŁADKI do tychże  
poleca najtaniej 4006./

„L U M E N“
Lw ów , plac Marjackl 4.

Fli ma Polskie Zakłady Siemens S. A.
w  W arszaw ie 429J

PUSZUKUJE ZARAii WYK W ALIFIKOWANEJ 
POLSKO-NIEMIECKIEJ

1 ^ -  STEROTYPIffTKI
z  dokładną znajomością stenografji. Reflektuje się 
tylko na siły pierwszorzędne. — Oferty kierować 
da Biura Zarządu w W arszaw ie, ul. Foksal 18.

Fabryka pantofli i papowy
Lw ów , y j, W ronowska I. 4 (boczna Kopernika) 
poleca i wykonuje pantofle wszelkiego rodzaju, 
p a p u c z e  na podeszwie skórzanej i Licowej, 
W « p u c z e  na buciki a la śniegowce, b u t y  do 

polowania i t. p. 3854

B V *  NOWO OTWARTA 39090
WYPOŻYCZALNIA KSIĄŻEK
w Księgarni STANISł AWT RZEPKI
przy UL. LEONA PAPIER i  87, poleca wszel­
kie nowości beletrystyczne. Warunki przystępne.

DO S P R Z E D A N IA :
1 kompresor amoniakalny
6.000 kal. wraz z kondensatorem (Tauchkon- 
densator), baterjami chlodoiczemi i rurami 1 \- 
ezuikowemi. —  System LINDE, fabrykat SKO- 

DAWERK w Pilenie.

2 prasy Korbowe
napęd pasowy, nadające się do produkowania 
tabletek, względnie kostek eacao, ezekolady, 

zup, jarzyn, farb, ultramaryny, ete.

1 prażak dc rsaSenia kawy i zbcźa
zapomoeą gorącego powietrza, pojemności 20 

kg., sysiem BERTH.
Zgłoszenia pisemne:

FABRYKA KONSERW RUCKERA
L W Ó W — Z N IE S IE N IE . 4315

Materace za gotówką 
I n a  r a t y Dywany

Otomany. Haunpki, Narzuty na otomany, Firanki, 
Kapy, Chodniki, Linoleum .lp. -  poleca najtaniej 

H A 6 L E R. Lw ów , 21 Sobieskiego 21. 3399

ZĄ M ED O /C /G łm m ! 
d j w ó d :

na  I  W W T A Y tA C ftl;

G D A Ń /k U

k A T O H /M fH

3  Z Ł O T E fS D A Ł E
P R Z V  Z A U t/P A C R  Ż Ą D A Ć  W Y R A Ż R /E

$  M A D A
ZWRACAJĄC UWAGĘ \ NA ZNAłjCCHPOMY

■ i

gW

Mohlis ńa rsiiu * za gotówką bez podMż- 
m C U lG  i l o  l a l j  gzania cen, oraz wielki w y­
bór mebli tapicerowanych najtaniej w „C O R O- 
T E U r  Leona Sapiehy 34, tal. 15-01. 4120

Szukamy dla wschodniej Małopolski

dla rozpowszechniania naszych motorów Diesla 
patent. Benz za prowizją Techniczne biura jak 
również zefleklanci, obznajomieni z tą branżą, 
mogą się zwrócić pisemnie z podaniem refe- 
rencyj Jo Zakładów motorowych w Mannheim. 
To w. Akc. d°wn. Benz, oddział budowy 
sllnikó w stałych. Biuro sprzedaży Gdańsk.

P fe ffe r s ta d t  71. 430h

I W  Zł. 8 BUDZIK Zł. 8*^0

z gwarancją roczną. —  W ysyłkę na prowin­
cję uskutecznia się natychmiast. —  Za towar 
nieodpowiadający zwraca się gotówkę. 4312

H. GUTERMAS, ul. Sykstusa* 14.

LAMPY stojące i w-szące
M A TERIA ŁY elektryczne, ŻARÓW KI osscr«dn.

Najtańsze źródło w Mnłopolsce 4313

„ELEK T R O B ŁY S K "
nsprzeeiw kina „Lew*, Skerbkow ska 4, tek 4S-05,

ZAKŁAD PENSYJHY dla FUNKOO- 
NARJUSZY we LWOWIE ogłasza:

przetarg ofertowy
na urządzenie zewnętrzne pensjonatu 
„LWIGRÓD" w  jirynicy, a w szczególności:

a) meble,
b) poście' i bieliznę,
c) naczynia (porcelana — szkło).
Formularze ofertowe nabyć można za cenę 

5 zł., w godz. od 12—2 pop. w biurze Kierownika 
budowy inż. irch. Eugenjusza Czerwińskiego we 
Lwowie ul Wronowska lla , I. p.

Oferty wraz z wadjum w  wysokości 
loyn  sumy oferowanej należy składać w Sekre­
tariacie Zakładu Pensyjnego dla funkeio- 
nurjuszy we Lwowie ul. Pf.»knrska la, do 
dnia 28 listopada 1927 godz. 10. rano.

Otwarcie ofert nastąpi w obecności oferen­
tów dnia 28. listopada 1927, o godz. IZ w po­
łudnie w biurze Zakładu Pensyjnego.

Zakiad Pensyjny dla funkcjonariuszy za­
strzega sobie dowolny wybór ofert, względnie nio- 
przyjęcie żadnej oferty. " 4303

Rosyjskie  Po lisy  Ubezpltczeft na Zycie. Podej­
muję się realizować wzgl. zastępować w sądzie 
pretensje właścicieli poli® ros. Tow. .R osja", o 
ile upłynął termin wpłaty np. w wypadku śmierci 
oraz polis ros. Tow. ,Zycie", o ile były długo 
opłacane premje lub o ile polisy opiew_ją na w j - 
sokie sumy jak również amer. Tow . „N *w  Yorl * 
lub „bąuitable". N. won Kalde, Ryga (Łotw a), 
Melnlczna 55a. Nadeślłjcie natychm iast odpisy 
dokumentów (bez drukowanych warunków). 4°1 h
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i ^ 0  M  SUKIENKI, U3RANKA I Sweterki dzPŁASZCZYKI,« ,  . T R Y K O T
SUKIENKI, U3RANKA I Sweterki dziecinne po cenach fabrycznych
poleca U fik  A T «  Lwów, ul. Halicka 21

(Dum J WP.Gen. Bałabana)

Kto ma 2fl z ł., możu już dostać
g r a m o f o n

resztę spłaca od 5 z ł. tygodniowo lum miesięcznie 
jedynie tylko we firiaie 4311

S Y R E N A 44 Lwow, Kazimierzowska 13
H
J*łyty grare.r kraj. i zagraniczne we wielkim wy­
borze pa cenach konkjroticyjnych i na spłaty.

S W I t C Z M I K !
elektryczne, Lampki szafkowe, 
stołowe 3 bli,rbwb, jakote. elek­
tryczne 1 elazka, garnuszki i ku­
chenki — poleca po najtańszych 

cenach faftna 379t>

I  n M B  KAHANE i Syn
' Lwów, ulice Kopernika 2.

SKŁAIł wszelkich p rzyberiw  
elektrycznych.

Poszukiwany
P R ZEDSTAWICIEL
wprowadzony dobrze w branży leśnej i uaf- 
cianej, dla sprzedaży wagoników i parowozów 
wąskotorowych pierwszorzędnych wytwórni 
krajowy oh na rejon Małopolski. Oferty tylko j 
poważnych reflektantów obeznanych z >'ranżą gjw iii,  i hlh l im U W ! T i ifrjl  
kolejową nadsyłać do Siura Ogłoszeń Teofila %
Pietraszka w Warszawie, ul. Marszałkowska 

115 snb : ..TABORI.__________ 4303

STOCZNIA GDAłlSKA £*S2S
Spr̂ eiić,? okazyjna
I —  sILNlKUW ~  
E L F i C T K Y C Z W Y C H
celem opróżnienia składów po nader kenzy- 
stnj eh cenach z najwyższem rabatem. —* Bliż­
sze dane przez nasze biura filjalne zastępców 

prost ze S T O C Z N I G D A Ń S K IE J , G dańsk 
lw o w . ul. Podlaskiego 7, tel. 48-88,

Lampy do jaa«9n! po Zł. 5C-‘— 
Lampy do szafek

nocnych po „  8-— 
Ampułki szklanne po „ 15'— 
Lampy biurowe po „ 15*— 

poleca: 4057Fassltr
Lwów,

Sykstuska 21
SKŁAD ŻARÓWEK 

OSZtZ^DNOScIOWYLH.

WAk UNK! NAJDOGODNIEJSZE.
Spieszcie wszyscy po zakupno najtańszych

G R A M O F O N Ó W
boztubowych, oraz walizkowych, PŁYT NAJ­

NOWSZYCH kraj. i zagr., TYLKO do f-y

Majwjgy Rosenman
BACZNOŚĆ! BACZNOŚĆ!
Najlepszy i najtańszy K A P F . I - U S 7  MĘSKI 

I jest marki

„ S Ś  W O p i l t f e j "
t fabryk Biała—Bielsko--Wtedefi—Bratisłuwa.

Wszędzie do nabycia. 39874

PO SZU K IW AŃ ' L mtmly — 
urzędnik rachunkowy — 
% branży drzewnej, Polak, 
władający bioglo językiem  
niemieckim, obeznany ze
sporządzam!? ni list płatni­
czych ma pierwszeństwo; 
Zgł037.cuia tylko p. sennie 
do Polskich Zakładów Im ­
pregnacyjnych, Zadwórzo;

smn
PA K Ó W  eiicrgkezeych, do­
brze reprezentujących się, 
inogą natychmiast objąć 
posadę w ch arak tera* po­
dróżujących, po próbnem  
czasie, wyznaczamy wyna­
grodzeniu miesięczno oraz 
prowizję. Zgłoszenia osobi­
ste: poniedziałek, wtorek i 
środę, od godz. 10—12 i od 
14—17, do kierownika Ko­
stek i ego, Łyczaków 10, — 
I. p. 40033;

PO TR ZE B N A  dobra ku­
charka, czysta, uczciwa — 
młoda. Zgłoszenia: ul, Sw. 
Teresy 2 A , Be mor, od 3-4 
popoł. 40025.

. K V IW  P ZY O O T O W A W C 7 X  
! dla dorosłych w zakresie 
> 7 ki. szkoły powszechnej 

i niższe go gimnazjum pro* 
i w ad/, i rutynowany nauczy­

ciel, Łwiiw. K ołłątaja ł» — 
II . p. drzwi 8. 39708

T A Ń C E  zwykle 1 modne — 
kurs rozpoczynamy 15-gp 
listopada Ceny zniżone. — 
W p.sy od it-toi. Łoeffłer, 

i Friedrichów S. 399H8

1 W  PTKUWSZCiJZĘDNEJ  
S5K O LE TASGÓW UeO- 

, ryki BR YSIO W K J. przy 
ul. Kutowskiego 23. rozpo- 

| czna <ńę nowy kurs tańców 
7. dniem 15. listopada br. 
Dla złotej młodzieży ceujf 
zniżono TAKCF. prowadzi 
prof. IIort.' 37£ł4.

DO E G ZA M IN Ó W  na luty 
i czerwice, gimnazjalistów,
0 k.sto m i stów, przygotowuje
1 lekcji ud/.i o la  D O ŚW IAD  
OZONY PEDAGOG. Jedne­
go biednego ucznia Drzy* 
gotuje bezpłatnie. U lica  
Z IE L O N A  18, P A R T E R
W  PODW ÓRZU. 39715;

N IE M IE C K IE G O  wyucza
szybko absolwent wydzia­
łu german i sly ki znakomi­
tą metodą, konwersacja — 
korespondencja, iteraturai 
U  sty pod ..Germanista”  
do Adm: Wieku. 39852

A L U S A R N IA  przyjmie kil 
ku uc/.ui zaraz. Sykstuska 
Nr. 10. 39979

DC) D Z IE C K A  Hi miesięcz­
nego potrzebna lepsza dzio 
w czy na umiejąca szyć i 
ii uf towar t Zgłoszenia W in- 
disch, Z.iebui a 17, od In—11 

40075

TO K AR ZA  medalowego — 
przyjmę od zaraz; Unca 
Ogórku w a fi*. 39949

P IE K A R N IA  przyjmie na 
procent rozwozi ci o la; odpi­
sy świadectw lub zaświad­
czenia załączyć, które nio 
zwraca się pod ..Rozwozi- 
ciel” <!o Adm: W ieku; — 

39924

LWOWSKA WYTWÓRNIA S I A T E K
do lożek I do ogrodzeń

t JICriAŁA NAJK LINOEGO^L. 7
dostarcza po cenach konkurencyjnych

z długoletnią gwarancją. 4230

:W T  e£ l KONKURENCJI
jest znana we Lwowie W ytwórnia

zło pum s. a .  mpsmm
Katdy powieleń się przekopać w lokalu firmy

i firmę
4232

liOZWOZtCtftA t kaucja 
poszukuje lótbryka P»-e!a 
Mifthotek, .Dwernickiego 15 

89932

P O T R ZE B N A  praktyk,un­
ika % dobrego domu — do 
sklepu galntiioryjnego. — 
MiUlwurm, Piekarska S. — 

-19072:

SŁUŻĄ GEJ z gotowaniem, 
poszukują .się do dwojga 
osób. Leona Sapiehy 53 — 
t l i ,  p. drzwi na Iowo, od 
3—5 49070:

UKYZ.J Ł U S K I zdol„y po­
mocnik, starszy, poważny, 
reflukhijąoy na stałą po­
sadę potrzebny zaraz Listy 
pod ..T-cfloktauU* do Adm: 
Wieku. 89939
]:ZNtfKJAR7Ar przyjmie -  
na roboly meblowe Saebu- 
nek, Zftntnrslynów, Niecała 

39223?

P U . AT.IJi.KffA N D . Stoma­
tolog, Kopernika II, paszn 
ku ja int. nsyslentki od 15 
listopada. Z g lc ra  nia tylko 
od 2 do 3. 39858

POSZUKUJ U początkujące 
go ewentualnie wyzwolone­
go technika dentystyczne­
go. Zgłoszenia „Lekarz/* — 
do Biura ogłoszeń Krucka, 
Kościuszki 2. 49074:
K R A W IE C  damski pf7,y,1- 
m i pt u!tlooc:t lub dziew* 
czynkę do uauki. Ulicą 
Szajnochy 2, w podwórzu;

49057:

P A N IE N K A  % lepszego do 
mu, łagodna, pracowita 20 
świadectwami., przyjmę ja ­
ko dochodząca. Dom kato­
licki, zajęcie ud 9 do 5, —  
wymagano sprzątać dwa 
pokoje, usługa Jednej pa­
ni. Zgłoszenia listowne — 
x odpisem świadectw pod 
I, G. do Adm. Wieku. —

40024. __

KURSY HAfm OW E:
1. popołudniowe, 2. wieczorne i 3. stenografji 

rozpoczyna 21. listopada b>\ 4281

Z A K Ł A D  N A  U K O W Y
Z, OLSZEWSKIEGO

L ^ Ó W , KURKOWA 38. -  Te*. 31-14.
Informacje i wpisy od 10— 12 i od 3— 6.

H A F O lA R K l do jedwa­
bnej bielizny, przyjmujące 
tor do domu i dziewczyn­
ki do nauki pohukiwane: 
fó&lon hiftli*uy Femina. ul. 
Asnyka 2, I I . |». 408ijfi:

SŁU ZA ( TCJ do wszystkie­
go, możliwie na wyjazd —  
poszukuje iużymorowa Bio 
lońskc. Łyczakowska 134 A  

41* M

K UK S KROJU, MODELU- 
W A N IA  [ S Z Y C IA . IM ER 
W  SZA KONG. SZK O ŁA  
„ST E F A N IA *4 — L W Ó W . 
S Z U S Z K IE W IC Z A  Ni*.

49*57:

M AT ( iB55YSTK A . zdolnit
Kiła przyjmie lekcje i. k!us 
niższych; Taiykaw'e listy 
pou ,,Boz posady*' Adndn: 
Wieku. MlTfti

K U R S Y  ^ĄNtiLOWĘ
J. I3irsd(sprun§a, Łyczakowska 34
przyjmują wpisy nauowy 5-eio miesięczny kurs 
handlowy. Osobny kurs dla abiturjentów. Pisanie 
na maszynach. Stenografja. Początek nauki 15 bm.

39784

CH ŁO PC A  do nauki bia- 
charslwa przyjmę Ulica 
Zyblikiowiczii 18. 4W156:

Z A B Z A D  dóbr A othzcsów 
poazukuj ogrodnika fa* 
ehowcp* uJod«vc*go, żonate 
go od zaraz. Przysłać od­
lany świftdocw. 4239
AGENCJI zdolni clu uprze* 
doży obrazów, — zostaną 
przyjęci. TAsły do Admin. 
W itku  pod „Pierwszo rzę­
dny col‘\ 398S»i
IIA  P C I ABIC f do ruonogra 
mów pohukuję. Tarnów* 
ukiego 153. parter 39893

przy ul. Syksiuskiej 16. Sjas??
BARDZO zdolnego przed- 
slnwiciela di t czeskich fa ­
bryk szablonów malarskich 
pcśzukit.ię. Zgh-Jłzeuift - -  
Skrytką 4»H>8ti

SŁU ŻĄ C A  do wszystkiego, 
do malej rodziny potrze- 
bna. Gołąbo 9, I. piętro — 
na prawo. bX>58:
STARSZEGO  U C ZN IA  do 
praktyki m colta meznej — 
przyjmę zarjiz. Uisiopada 
84, Kolnukowski. -llHHli

P O T R ZE B N A  na prowincję 
służąca do wszystkiego — 
z gotowaniem do dwóch 
osób. Dwernicki oko 80, — 
II. p. drzwi przy schodach 

40042:

DO POŃCZOCH poszukuje 
się ljiaszymftlek i wykaĄ- 
czarek, panny do reperacji 
bifdizny. W ałowa 29. —
II. piętro. 4003fi:

A K A D E M IK  udzieli kore­
petycji w zakresie gimua- 
y.imn. Warunki według u- 
luowy. Ł isly  do Admin: 
Wieku pod J. K . K . —  

4<*>52:

ItODOW nCY Wic-deuka — 
udziela konwersacji nie­
mieckiego orny* Jckćji gry  
un fortepianie. Szon-a ul. 
Polna 7: 39878:

POS7.UKl•.» E K O W A L I i  
STELM ACH  (>VV POWO/O- 
W Y C H . W Y U ó B  PO W O ­
ZÓW, P A W  LUK, liKZ FU 
ŻAN Y . 4491

LFKGJE na fortepianie i gyirze
Metodą uajnoirszn. Cytry BnjnowĄzej^o f.ysli :nu. 
Prof. Lipiński pl. Hatlcki 7, ?!. p a tro l 41R7

FACH  szd'orn to nnipew­
niejszy zarobek. — Kursy  
Szoferek to ^ . Hubickiego, | 
Kraków, ul. Pt jarska nr
4. Kancelaria szkolna i 
wersztsty: t*L Juliusza
Len ni*. »IS są najlepsze i 
iiftj tań̂ zp. SpUl y na 12 
rat. Wolno mieszkania dla 
zamiejscowych. Pisz.e.io o 
pro* pękły 4:4ł5i*9

P OSZ UK  l : JFJ da j e wczynki 
do nauki krawiccstyzay. — 
Piłftudsldcgo 17 A . t. o. — 
na Iowo. 49028:

LE K C JE  fortepianu 10 xl. 
micaięy/.nio. Listy do Adm 
Wieku pod ,.T’E 40PP»

K T ó B A  z pan kra wozy u 
dokończ y  nauki z znoją 
córkn: zapłacę JAJ zł. —  
Ktnr;:ak, Vo-fiia1oivskiugo 7: 

40»SP:

POSZUKUJf*J koropelytoca, 
któryby przygotował ucz­
nia % zakjTsn IV . klasy 
ginuf. 9. fizyki i gcngraf.ii 
Lifily pod „Cczcń" Ydm: 
Wicku. 4i»K:

'wft.
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KIO CHCE
znaleźć korzystny zbyt 
dla swych produktów  

I towarów,

KTO SZY3K0
F ragnle znaleźć zalecie, 

luL dobrze sprzedać 
nlegotrzebne 
przedmioty,

NIECH OGŁOSI
się natycnm last we

WIEKU =  
=  N'IWYM

iiafpoczytelnlejszym  
dzienniku krajowym  
którego dział reklam

= SOWICIE=  
WYNAGRADZA

w ydatki uczyniona 
na ogłoszenia.

G IC iłA  i praeowita 1)0-
■ZDknje poaiutó Zgjosze-
n i« do W ieko pod „Spo-
1 oj na". 40083.

L O K A L I
POKÓJ kawalerski dla 2 
panów — ewentualnie dla 
małżoństwa od 15 listopa­
da do wynajęć,: a; Teatyń- 
flka 33, I I I .  p. na prawo.

40084,

PRZESTRZEGA się P. T. 
Jubilerów przed nabyciom 
naszyjnika pereł zgrabio­
nych 5. X I. w Suchowoli; 
Znalazcy wielkie wynagro  
dzenle. Sznjska, Kochanow  
skiego 15, 39968

SP E C JA LN IE  ładue strzy­
żenie włosów i farbowanie 
Henną, mycie głowy, on­
dulacja, manicure masaż, 
poleca zakład fryzjcrstwa  
damskiego Józefa Haber- 
mana, Mikołaja 1, telefon 
45-56 3997(1

P A N N A  krawozyni, lat 21, 
wyjdzie r.atnąż za człowie­
ka na fitosownem stan *wi- 
sku. Listy pod .Nadzieja4' 
do Adm W ieku; 39953:

M A SZY N A  do pisania — 
w bardzo dobrym Btamo — 
marki Smith — Prom i er 
do sprzedania. Kram stu 
dencki. Szajnochy 2 39592

U N IE W A Ż N IA M  zgubioną 
książeczką wojskową na 
nazwisko Jan Dmytryczko 
Stryj, wydaną przez P. 
K\ U Stryj. 40(134:

F O R T E P IA N Y , pianina -  
używano na różne ceny — 
sprzedaje, mienia, kupuje 
gotówką: Hanok, Piłsud
skiogo 21, I, p. 3865G

ŻA R Ó W K I oszczędnościowe 
po zł. 1.50 sprzedaje — 
Fassler, Lwów, Syk^tnska 
Nr. 29. 38654

FUTRO w dobrym stanie, 
u a średniego tm.źęzyine — 
okazyjnie sprzodatti; U l to* 
Łyczakowska 84, I. p. ga­
nek na lewo; 8%32;
ŚM IETN IK I pnapisowe — 
wedle modelu M A G IST R A  
CKIEGO  ua dogodne spła- 
ty poleca RENTSCHNER, 
Legionów 37. 86921

K U P IE  balony a wody 
sodowej; Listy do Admiit; 
Wieku pod „Kotlarz**. —

3392!):

SAMORODNE SPAWANIE M ETALI 
Walukiewicz, ul. Jagiellońska 24

4270

i ZDOBY na DRZEWKA ____ ________
Dom Towarowy „Bergera" Trybun^

HURTOW NI' 4256 
uEVAJLIC7NIE poleca

PO K AJ i  utrzyraaiuom
GeJabu 4, drugie piętro 
nu lewo. 40085.

ROZMAITE
A K U S Z E R K A  -  przyjmie 
panie na czas słabości; — 
Józafata 3, Dentschman;

39559

GRAM O FO NY, maszyny — 
rowery — tanio naprawia 
Jakób Koscniran, Akade­
micka 26. 39620

OSOBĘ posiadającą pokój 
odpowiedni na biuro — 
przyjmę do spółki. Listy 
pod „Interes*1 do Adnrn : 
Wieku. 40062

M IE W C Z Y N iĆ Ę  Stasię ~  
2 letnią, daruję. Zakład  
Braci Albertów, ul. Kle- 
parowska, Zofja Kisek. — 

40027:

30 L A T  istniejąca pracow­
nia tapicorsko dekoracyjna 
Tomaszowskiego, Ossoliń­
skich 9, najtaniej wykonu­
je roboty. 40040

R 0 B 0 1 Y  Kaflarskie
Wolak i Herannowe i stare 

przyjmuje Firma 
DLA REPERACJI STAŁE POGOTOWIE. 3P950 

SAPIfcHY 81. — Telefon 36-37.

U N IE W A Ż N IA M  zgubioną 
książeczkę wojskową na 
nazwisko Jan Spiecba — i 
wystawioną przez P. K. 
U. Sanok;______________ 4280 _ j
U N IE W A Ż N IA M  ukrndzio- 
ną kartę zwolnienia z woj t 
ska i licencję na handel 
starzyzną na nazwisko Iser 
Freitag. 39851
U N IE W A Ż N IA M  /.gubioną 
książeczkę wojskową, wy­
daną przez P. K . U. Lwów ,
Stanisława Kupki. 40053 i
U N IE W A Ż N IA M  zgubioną 
książkę wojskową i doku- i 
monty wojskowe austr. na | 
nazwisko Adama H orby— > 
wydane przez P. K . U. — i 
Lwów miasto. Łaskawy  
znalazca raczy oddać do 
Adm. Wieku. 40048

Kupno-Spzedaż

DO S P R Z E D A N IA  szafa 
jasionowa, garnitur kluho- 
wy, łóżko składane, kre­
dens. 12 metrów chodnika, 
stół jadalniany, sypialnia 
jasna. Ossolińskich 9, — 
I. Pm ganek, drzwi 8 —

40039

SK LEP do sprzedania — 
z całym urządzeniem skle­
powym w  Żyrawcc, poczta 
Dawidów. 40032

M A SZY N Y  do szycia „Sin 
gera* poleca okazyjnie — 
bardzo tanio LEO NAR D  
W A N K E , mechanik, ulica 
Krakowska 16 39879

P A R C E L E  tmdofrłane frop 
towe, słoneczne, miastowe, 
przy głównym trakcie — 
Lwów — Lesio n i cc; światło  
olektryczno na korzystnych 
warunkach do sprzedania; 
Wiadomość: Stryjska 20 — 
parter, telefon 43-09 do 10 
rano i od 2—4 popoL 4275

5 ZŁ. tygodirowo praw ­
dziwe wyrooby tapicer- 
skie; Gotttieb i Gef^ll — 
Grodzickich 8. ' 7 39792
RE SI! AU  RACJA oraz 2 po 
koje z kuchnią do odstą­
pienia. Ilar/stark, Janow­
ska 30. 39928

P A N IE N K A  pisząca na A K U SZE R K A  Lutkowska, 
maszynie, z własną ma i przyjmuje panie; Asnyka 
szyną poszukuje posadę; Nr. 9. drzwi 2, parter. —
Lifty  pod 
Wieku.

„.Stefa*' Ad miń: 
39891

A S Y ST E N T  techniczny — 
poszukuje pracy u geome-

37084

A K U S ZE R K A  Waguerowa 
przyjmuje panie na czas

4rv. Listy pod „Pracowity* . słabości, Sobieskiego 39 — 
do Adm- Wioku; 39717 { parter. 3B797

Z W IĄ 7 E K  krawczyń, So- , 
kola 1, I I . p poleca zdol­
ne krawczynie w miejscu 
i na wyjazd. 9454 t
STA RSZA  kneharka poszu 
kr-jo miejsca u starszych 
osób do dwóch albo jedne 
£’ > pokoju, umiejąca oo- 
brzo gotować. Listy pod 
,. ezeiwa'4 do Administr: 
Wieku. 9456
P A N N A  intel. 'poszukujo 
posady najchętniej do ku­
chni lu też do dzieci, od 
2—3 lat Listy do Admin: 
Winku pod „Mazurka11 —

A K U S ZE R K A  przyjmuje 
panie; W ałowa 27, parter 
pra^y. Przez podwórze. —

38798

L IS T A  W Y B O R C ZĄ  W IE ­
R ZY C IE L I, obejmująca o- 
bronę poszkodowanych — 
u ojną i waloryzacją oraz 
obronę zrzoszouych pracow 
ników państwowych, eme­
rytów tudzież lokatorów, 
postanowiona! Czytajcie 

„Gazetę Społeczną" Lwów, 
Ochronek 1. 4(XfJ6:

P A R C E L A  duża, oparka 
ni ona. z bramą wjazdową 
do wynajęcia na jakiś 
skład Ranner, u. Kętrzyń 
sk i ego 34. 39945

POSZU K  UJ E  pos a d y do 
sklepu korzennego, wyk  
ształeona panna w  tym  
fachu. Zofja lików w Yjy- 
rawcu, Dawidów, 40031

M AJSTE R  krawiecki, były  
długoletni kierownik war- 
bz talów oficerskich — ze 
świadectwami, — poszukuje 
posady od zaraz. I«isty do 
Adm. W ieku Nowego pod 
..Specjalista". 40021.

, Na jggodne spluty wyjtonulemy Futra, Kurtki, 
; Raglanj', Ubrania, Frafd, Smoldnei z własnych, 
’ jakoteż powierzonych .naterjałów, nodłuę najnow­
szych żurnali anielskich, po najniższych cenach. 
KRZANOWSKI I KLUK, magazyn i pracownia 
sukien męskich, Lwów, Pasaż Hofman a 1. 40045

N A P R A W IA , czyści, stray- O K A ZJA ! O.lstap ę 19 at- 
że dywany perskie, kiłi- - ' "■ ’ "
my i fabryczne — prędko, 
tamo, solidnie. Borkowska, 
plac Bernardyński 12, na­
przeciw Hotel a Krokow­
skiego. 40071:

TR ESUR Ę Wilczura, Do­
bermana przyjmuję. W ia ­
domość w Kawiarni „City* 
n płatniczego 40973:

B IE G Ł A  fitenotypistka —• 
polsko — niemiecka poszu­
kuje posady. Listy pod
,.7-o'ritymacjn 23882" Adm: 
Wieku. 40020:

IN Ż Y N IE R  z koncesją na 
instalacje cloktr. z dłuższą 
jrraktyką, poszukuje odno­
wi od niego za j ęeia. Łaska - 
we listy pod „Elektryk" 
£o Adm. Wieku. 39921
TC U GII A R  ICA zdolna, wie k 
średni pesznkujo posady; 
Zgłoszeniu do Adm. W ic ­
ku pod „Antonina". 40081,

R Ę K A W IC Z K I skórzane — 
do nnprawy i czyszczenia 
przyjmuję. Kantor Przy­
jęcia (farbiam ia) W ałowa  
U A. naprzeciw Komendy 
Miasta. 40059

NASTĘPSTW O faryki CY- 
K O R JI do oddania poważ­
nemu rcflokta ntowi na Ma 
łojłolskę. Listy z podaniem 
referencji, tudzież gwaran 
cjt sub „Następstwo fabry ­
k i" do Adm: Wioku. 39560

A K U SZE R K A  S E K U Ł A -  
przyjmuj o panie; Gródecka 

i N r. 49, I  p . 40015

E  M ER. YTO W  A  N  Y  praw ­
nik kolejowy, kandydat 
ndwokaoki, w sile wioku 
katolik, — poszukuje w o 
...wowio odpowiedniej po- 
>»ady. Specjalność sprawy  
ogol no kolej owo, zwłaszcza 
reklamacje. Poważno zna­
jomości w Urzędach i re­
ferencje. Może złożyć od­
powiednie zabezpieczenie; 
Listy pod „Doktor praw  
48" do Adm Wtoku. 4300

POLOŻN A  Morawska —
przyjmuje panie Łyczaków  
ska 86, parter. 39808

SE NSA C JĄ  dnia jost, że 
słynny grafolog psycholog 
Rabin Hosonhlum udziela 
rad w  najbardziej skom­
plikowanych sprawach, od­
gaduje przeszłość, przopo- 
wiada przyszłość, na wszel 
kie pytania znajduje tra f­
no odpowiedzi. Korzystaj- 
eio 7, okazji. Przyjm uje co 
dzrennio od 9 rano przy 
ulicy Kn /A mi cr zo wsk i o i — 
20-22 40006

cyj Banku Naftowego 20 
proe. niżej ceny emisyj­
nej Wiadomość z grzecz­
ności Bank Unji, K iliń ­
skiego 8. * 4317.

P R E Z E R W A T Y W Y  fran ­
cuskie, najlepsze, najpew 
niejsze tylko FEDER, — 
Lwów. S Y K S T U S K A  7. 
Zajmujący cennik darmo.

3728

K U P IĘ  domeh w Krako- 
wio lub we Lwowie w po­
bliżu śródmieściu Zgłosze­
nia' „Staniszewski". Post© 
restante Lwów. 89545 !
30 D O LARÓ W  okazyjnie 
do eprzodania maszyna do 
pisania „Ideał". W iado­
mość: Nab.elaka 85, II. p. 
Białostocki 39598
DÓTfSPRZEDANI A młyn — 
wodno motorowy w bardzo 
dobrej okolicy. Bliższe in 
formacje: LomUzka, Lwów  
Zielona 70. 39935^

M OTOCYKL, specjalny mo 
dcl dwucylindrowy z  przy 
wózkiem okazyjnie sprze­
dam. Włodzimierz F. ulica 
Listopada 18. -8998(1

□  Y W i l  M  Y
CHODNIKI, K APY, GARNFIUKY, PORTJE- 
i-s RY, FIRANKI, MATESJE MEBLOWE i-t

POLECA' NAJTANIEJ 40043

K a r  C k i h i ń t  I r i  lw ó w , k g p e r n ik a  4
i \ C 2JL« ty lk o  n aprz . S zk ow ro na .

P IĘ T R Ó W K A  do sprzoda- 
\ nir. a wolnom mieszka- 
I liiem za 2 500 dolarów; — 

ulica Bialohorska 74, 10
! rninut z dworca głównego 
\ lub z rogatki gródeckiej: 
|_________________________39922:

K IL K A  kompresorów i 
Wortchingtonów sprzeda — 
ślnsarnia, Ogórkowa 6 — 
Lwów. 39947

B A L O N Y  % wody sodowej 
w dobrym stanic kupię; 
Rebeka Niemen:!, Kamion­
ka StruaiUowa. 39930:

O K A Z Y J N IF  do sprzeda­
nia raglan prawie nowy, 
za 45 zł., dziecinne płasz­
czyki, kurtka męska 1 in­
ne rzeczy. .Sykstuska 19 — 
I I I  p ętro, 8 schody, — 
drzwi 21. 39931:

Ś M IE TN IK I PRZEPISOWE
własnego 

40079
z grubej blachy pocynkowanej —

wyro tui — uoleca

k u g u s t  SŁAWSK, U s s o lB is k fC h  8 .
Wykonanie solidne. C eny niskie.

M ałżeństw a
W D O W A , wiek średni, na 
posadzie i 1,000 zł. gotów­
ki, wyjdzie zamąż za star- 
Bz -go mężczyznę. Listy do 
Adm. Wieku Nowego pod 
„ A lina*1. 40029

K A W A L E R  lat 27, szatyn, 
przystojny, Intel., nie te­
raźniejszych poglądów  
z braku znajomości, — ią 
drogą pragnie poznać pan­
nę tychże zalet; cel matr: 
Anonimy boz odpow odzi; 
Łaskawe listy mile widzia 
ne z fotografią do Adm: 
Wieku pod „Zaleta". — 

40049:

POŃCZOCHY guraowo — 
jedwabne przeciw żylakom 
spuchliźnio i zgruhieniu, 
poleca C III RURO JA Lwów 
Jagiellońska 15. 8866
TR A K  szybkobieżny w do­
brym stanic kupię Podać 
dokładnie wymiar i conę 
„Elektra" pasaż Mikolaseha 

________________________K9S92

GPRZEDAM  tanio anto 
Ford z taksometrem, na
chodzie. Listy do Adn^n: 
W icku t>od „Gtoówka". —

39926:
O D K U P IĘ  noszone ubranie 
męskie średniej m iary — 
w dobrym stan"©. Listy do 
Adm. Wieku Nowego pod 
„Praktyczny". 39978:

Z A R A Z  do sprzedania go- 
spodarka, cztery morgi 
pola, budynki nowe, eona 
tysiąc dwieście dolarów; 
niekonieczni© cala gotów­
ka. Szoptyckich R>. Za-
obarków. 39916:

O PA SK I przepuklinowe pa 
tentowane poleca „Chirur 
g ia", Lwów, Jagiellońska 
15. 3691

K U P IĘ  motocykl używany  
Harley Pavklaon z przy- 
czepką. Płacę gotówką. — 
Poś«ednictwo wykluczone; 
Piłsudskiogo 17, I I .  p. — 
tel. 11-35, od 4—6. 40037:

FORD w- bardzo dobrym  
stanie okazyjnie do sprze­
dania. Warsztaty samocho 
dowe Szpnliński — Osiński 
Cicha 9. 40051

'JW  MEBLE NA RATY!
Znan - firma MUNZER, hejfarti 4, poleca: Syp'al- 
nib, jadalnie, salony i urządzenia biurowe. 4014

K A W A L E R , lat 26, brunet 
przystojny, elegancki,^ — 
pragnie z braku znajomo­
ści tą drogą poznać pannę 
do lat 22 intel. w eeju ma 
trymoninlnym. RoUgja oho 
jetna. Rzecz zupc**nlo po­
ważna. dlr:tego anonimy — 
bez odpowiedzi. Zgłoszenia 
możliwie z fotografią pod 
„Droga przeznaczenia" do 
Adm: W icka. 40050:

D R ZW I jedno i dwuskrzy 
dłowe tanio do sprzeda­
nia. Również parcela bu-> 
dowiana. Wiadomość ulica 
29 Listopada 41 39941:

AU TO M AT  gazowy łazan ­
kowy, nżywany, okazyjni© 
R ENTSC IiNBR , Legjonów  
N r. 37._________________ 39624

O K A Z Y J N IE  do sprzeda- 
i nia futro miastowe męskie 
bobrowo. Oglądać można 
codziennie od 3 do 6 popo­
łudniu, Mochnackiego 6 — ( 
II. p. przez ganek — na 
lewo; 39991

DO BRA, DiteL. bogata pa­
nienka wyjdzio z°mąż za 
człowieka na dobrym sta­
nowisku. Listy do Admin: 
Wieku pod „Ryśka". —  

39952:

K A M IE N IC A  piątrówka — 
piękna, balkon, piekarnia, 
9 nbikacyj mieszkalnych, 
spiżarka, piwniea, wszyst­
ko prawie wolno, grudzień 
Lu*.; komói*ki, studnia, — 
ogródki oparkanienio i in 
no przynależności; okolica 
miła, zdrowa, niedaleko 
głównego dworca i tramwa 
jów ; wszystko na sprze­
daż lub zamianę > La real­
ność im i>vowi ncji, nawet 
zaraz. T.wów, Lewańdówka 
Rofoekieeo li, Wornbiec.

89936:

BEZ PO ŚR E D N IC TW A  po­
szukiwana realność z kom 
fortem, z wolnom mieszka 
idem, ^ kład 7—8.000 dola­
rów obok przystanku tram  
wuju. Listy pod „Bez po­
średnictwa" do Administr: 
Wieku. 4289

K U P IĘ  warsztaty kilim ­
karskie Englendorówna 
Wincentego Pola 12. 38830

1 4 1  i e w a łe , kąpielowe — 28 z L ,
Sw S il H gdzieindziej tesaine 40 zł., ,io- 

TEea własnego wyrobu WOJ* 
CIECH ZAJĄC, Ossolińskich 14, telefon 40-32. 4164

G O S P O D A U ^ W O  rybne
w  Konkol nikach, poczta 
Boisz owce, koło Halicza; 
ma no, sprzedaż rasowy 
narybek karpia, wielkości 
2 do 7 dkg. po nadzwy­
czaj niskiej eonie. 4391

M UND UR  używany podofi 
eerski zaraz do sprzedania 
Lenartowicza 17, 1T, piętru 
na lewo 39940

T O K A R N IA  do metalu —  
2 metr. wtoku sprzeda — 
Ogórkowa 6 39948

N  AJ P IĘ K N IE J S Z E  K A ­
P Y , F IR A N K I ręcznej ro­
boty. koronki różnego ro­
dzaju. i nssory, et aminy 
7.A  BE ZCE N  — tylko ii 
F R E IL H U iA , Lwów  Sy- 
kstnska 21. Składy; Szwaj 
car ja  -  M m
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U K ril B F.
B ILd W E

DANCINGOWE, WIZYTOWE, GARSONKI WŁÓCZKOWE od zł. 65* -
~ =      1 1 =  oraz w jzelk ie  wyroby firmy „ENK A-WIEDEŃ “ ■=- - '■ ",ai

GM ,o p o l e c a  
ot najtaniej E P G A Z Y H  T R Y K O T A Ż Y  Mariacki 0

K r ó l  P o ń c z o c h Żó łk ie w s k a
Sensacyjne tany. 4247

LOKAli©
1'OKuJ aupelnm oddzielny 
eSi "«mnle iłnreblcmrojiy — 
(sr’ mr>< knebejbu) do wy- 
i.K.n;el;i jod łu j spokojnej 
osobie. Wojciecha ł, s> »i>o- 

40035:

PO SZU K U JĘ  2 POĘjtH od 
■Igo h t o iiUa dla li euh 
uK'i) a .‘ab.m lub ezęścio- 
*•««« utrzymaniem, lir. ’.
H. -do A dm, Włoku. 40030
1‘ij-sZlUi UJE mieszkanie 
.-dineL-KUł '/ 2—8 pokoi, ku­
chni. a  komfortem, capia; 
«e  z id.ny ezynsu wedle 
riuaup.,, Idsli pod '„Mie-
arJsaitle" •<» «4»i: Wirku.

•KIBIC:

P o d ró ż dokoła świat a żagiow ceir

■

1}W A tK.koje nni.blowane. 
króumióćcie,- wynajmę, nad 
ctetoiWJ loka owi. la dy * 
i.r.d „444" do A ftni: W ieku; { 

8»S8S: I
1 i W m W O A  2 pok(H ' 

kacłnila, komfort, liou- j- 
dzietnym. Seheiger, : :i  fir, 
tl1 snu ( 'cwy, rami. SB074

fcSKlC A N IE  pkzy dar- 
Wt-j pojedynczo} eaoMo -  
poacuknje młode bozdzie- 
ine tnalżeastwo od 1. gru ­
dnia. ldsty pod ,,Oieho“ 
dfo A*in Wicku. .W>4:
W t U & J M Ę  pokój dla dtu 
•kalki, urzędniczki. U lica  
Koiiianowskii go !>, 11. p.

SWtf:
d iil-U lN A  rcdzlua i'oazu- 
taije . ujhbdio .ranycn po­
kuł / koni fortem, a uż> ara 
ji-ifctH kuchni lnb /. cuto- 
d, ifcunym ntraymanicin — 
>-v.y lip f/ .o j r o ln i  nic. Li 
-. y pud ..łłóflż do ,\dt i ' 
Włoku. 40055
C L - S Z i i K ' n a  wfpólue 

•-Jiiieay. łunie urzędniczkę —  
lub Btudoutke. r.noaa. Sb 
•pirtd, 83, i l .  sanok. drzwi 
*.!*. }.. niedziela od 10—-17: 

40041:
   "" "T*~

Niemiecki kapitan marynarki hrabia Luckner, zwany „dja- 
błein morskim*, udał się w  podróż dokoła świpia żaglowcem. • 

Rycina nasza przedstawia żaglowiec jego „Hamburg* w  poi • 
cie nowojorskim,

P O S Z U K U J ! mieszkania, 
pokój i kuclmię w flród- 
miuśeiu 2a roczn/m czyn­
szom. Pośrednictwo nio wy 
klucaone. Idsty pod S. K , 
do Adm : Wieku. 39982
POKÓJ obszerny, słonecz­
ny do wynajęcia W iado­
mość z grzeczności w skle­
pie p. Schwarza, Kazim ie­
rzowska 47; 99991
8 PO K O JE i kuchnia — 
7. komfortom poza śródmie 
Ńoiorn, poszukiwane. Za­
płacę kftmorno za każdy 
wym agany czas z góry. — 
Pośrednictwo sowicie w y­
nagrodzę. Zgłoszenia skie­
rować „Polski Lloyd*1 ul. 
Blowaekiogo 18. 40078:
PO SZU K U JĘ  8 pokoi, ku­
chnia, komfort. Zgłoszenia 
„Umowa** de Biura ogło- 
nzoń „Postęp ‘ Zyłdikiewi- 
cza 5. 40003:
POKÓJ i kuchnia z przy- 
należytości arai. u meblowa­
ny lub nie, zaraz albo od
1. grudnia w dzielnicy Ły  
czakowskiej do wynajęcia. 
Listy pod „Odstępne" do 
Adm. W  iekn. 4005-1:
M ŁOI) K boztlzi o l.n e i i i  a lżoń 
siwo posmakuje mieszkania 
może być jedna stancja — 
w TV dzielnicy, może być 
także za rogatka; czynsz 
wedle umowy • Listy pod 
A. C. do Adm: W ieku; — 

89845
POKÓJ z klatki schodowej 
frontowy, na parterze. — 
boczna K  och ano walc lego — 
zamienić lub odstąpię 
% meblami; Listy tlo Adm: 
Wieku pod „K aw aler"/  — 

89833
pań;POKÓJ współur (Ił 

Fortepian. W anda Kraotter
Grodzickich *2. 99826

POKO.T frontowy, umeblo­
wany x częśoułwein utrzy­
maniem, wynajmę solidne­
mu panu lub studentowi; 
Łyczaków 84, t ,  p„, ganek 
on leiro; 39681;

POKÓJ umeblowany w  
śródmieściu, I p. z osob- 
nem wejściem od 1. grud­
nia do wynajęcia. Zglo- 
szoiita pod „Solidny* do 
Cxoucralncj Ekspedycji O- 
głoszeń. Logjonów 1 39901

POKÓJ dla jod nogo lub 
dwóch panów. Wolność *} 
parter prawy. 99846

Kupno-Spizedaiż
K A P Y . firanki, najnowsza 
inodtle, za beicen ./A N K , 
t>l Marjaeki 5, I. piętro.

-1 i *

S I M 1
N A  INSTRUMENTY  
L E K A R S K I E  -  I

UMYWALNIE 
JÓy.EF PROCKO
FABRYKA MEBLI ŻEL. 
Lwów, Tercjarska 10.

Toi. n-As

344*4

K UP! Ę U lr «  r dobrym  
stania lnb Kulili niezuiszczo 
ny ' nadłijący sie po.l po­
krycie; podać a jakich  
zwiołjdfct, zapłacę KMjh— 2f)W. 
zl. l„inty pod „Wzrost śro- 
d n f  do Adm : \,'io„n; -
 33622 :
mMBLE wszelkiego rodzą. 
Jn na długoterminowe 
spłaty sprzedaje 1 wypo- 
fiyuT- firma .Takib C ; - « r ,  
ui. Kutowsklogo f, tnaprz.' 
elw krtedry). Kok za*, i i .  
nla l&lł. 8571

RUTYNOW ANI, 'iNEP.GICZNt

A K W I Z Y T O R Z Y
poszuKlw anl o rzet Światowa ii.m t, dla sp rzęg a ły  na prowincji 
lobrzr wprowadzonego m asowego artykułu . Fachowe wiadomości 

oi* t a i e r n e .  Oia zdoTnycn i pracowitych ludzi zapewniona zna­
czne I Stała dochody, szczegółowe oferty wraz z curriculum vitae 

i referencjami pod „DO 44*. 4286

ju* w f^ł ̂<**̂ .''>5?lp- vj my, -■ i itry i -;•■?• u ..ty v : t*4B 1
NIEBYW AŁA O K AZJA! 4021 NA I !

IRĄ TY GRAMOFONY RATYI
salu*cw« marki „Farlophon* grające głośno, Sryraźnie bez szmeru, 
1 j lk c  G R A M O F O N Y  szafkowe, tubowe, walitkowe po cenach

z l.  ” * u  "  konkurencyjnych. W ielki D  r  i r  u n n  Lw ów  
wybór p łyt najnowsz. szlagierów, poleca W " W H U W u ll  Frodru 9.

Czytajcie
„Wiek

Nowy’1!

Fredry 2.

Ai7MATU!1Y
do k o t ł ó w ,  m aszyn, lokomoblll parowych
jakoio: wodowakazy, kurki, oliwiarki, manometry, 
wentyle bezpieczeństwa, pompy Worthingto, 
injektory rury płomienne, oraz szczeliwi., jak 
kliugerit, sznury asbnatowe etc., oraz wszelkie 
inne artykuły techniczno dla wszystkich gałęzi 

przemysłu poleca ze skłAdu tanio 426!*
ii Lwów, ulica Gró­

decka 36. Tel. 737.„W ENTYL1
EP0KUWY W Y N A L A Z E K !

a e r  k a żd ą  p la m ę
usuwa natychmiast 1 niezawodnie z  ubrud 

£ wszelkich materji

„Teweiiina/
płyn zupełnie nieszkodliwy. Żądać wszędzie. 

Wyłączne zastępstwo i skład
Apteka Marjacka - Ura Stefana Stenzla

Lwów, plac Marjacki 8. 3971

Należytośc i ocztowr opłacono ryczałtem. Wydawca: „Wiek Newy". Spółka Wydawnlesa
Drukiem Spółki druk. „Prasa’ . Lwów, ul. Sokoła I. 4.


